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Nakładem Spółki Wydawniczej 6 GRODKI i Spółka. 


Rok XVIII. 


e szpiegów ukralńskieh w Krakowie. 


Rozwiązanie Obwiepoiu w woj. stanisławowskiem. - Piękny Jan- 


ko z Gzarna 


Eleganckie 
i tr wałe 
poleca 


OSRAM 
MITRA 


Najlepszy do twarzy, przygotowany 
na miodzie i wyciągu z lilji białej 


Hygieniczny, o subtelnym zapachu 


Neutralne, przygotowane na najde- 
likatniejszych tłuszczach 


Niezastąpione do mycia twarzy, 
szyi i biustu 


Wszystkie te wyroby na wystawie „Exposition du progrès“ 
odznaczone najwyższą nagrodą i wielkim złotym medalem. 


firma 


niewidoczny 


góry i naiwna Lwowianka. 
rewolwer 


ZLO 


aw E A 


A 


A 


PORE TOZEPORA 


krem AGAIA 


Puder Abarid 
[Mydło Abar 
Dirq0ki Adar 


F utra gotowe oaz Skórki futrzane 
SINGER i APISDORF Lwów, Rutowskiego 21. Telet. 06-41. 


wykonuje wszelkie roboty męskie tak z własnych jakoteż powierzonych materjałów 
według najnowszych modeli angielsko-franeuskich. 


Nowootworzony 
Salon Krawiecki 


S NACHTWACHTER 


Legionów 23/I!. p. na lewo 


Ceny najniższe! 


usuwa zmarszczki, zapobiega two- 
rzeniu się nowych i nadaje twarzy 
świeży młodzieńczy wygląd == 


nie zawiera metali, nie psuje cery 


i nadaje jej matową białość 


nadaje się nawet do bardzo wra- 
żliwej cery 


oczyszczają pory skóry, pobudzają 
transpirację, zapobiegają tworze- 
niu się pryszczy i plam. 


w Paryżu w roku bieżącym, zostały 


wu papierów wartościowych, 
prawdziwa PKO. 
Jonsbardowych 
czitsowych bez żadnej zmiany. 


P, K. O. UDZIELĄ NADAL POŻYCZEK 
LOMBARDOWYCH. 
Warszawa, 22. października, (Tel. 

G. P). Wiadomość, jakoby PKO. nie u- 
dzielała pożyczek na podstawie zasta- 


jest nie- 
udziela pożyczek 
wcdług` norm dotych- 


Sensacyjny zamach 
owy w hotelu stanisławowskim. 


ramówka Mitra? 


NOWY POSEŁ JAPOŃSKI W WAR- 
SZAWIE. 

Warszawa, 22. października. (Tel G. 
P.) Dotychczasowy poseł japoński w Eol 
sce Sato został mianowany posłem w 
Teheranie. P. Sato wyjechał już z War- 
szawy. Następcą p. Sato będzie v. Mat- 


sushima. 
p kk. me 
KTO PONOSI WINĘ WYPADKÓW 
POZNAŃSKICH? 


Poznań, 22. paździermka. ‘TeL G. P.) 
Prasa tutejsza omawia wczorajsze wy- 
padki pod pomnikiem Mickiewicza. ..Ku 
rjer Poznański, organ ZLN. omawia 
krytycznie wystąpienie policji, nato- 
miast reszta prasy z „Dziennikiem Po- 
znańskim* organem Ch. N. na czele 
twierdzi, że wina spada na inicjatorów 
pochodu, którzy .lwukrotnie ostrzegani 
przez dyrektora policji przed kousek, 
wencjami wbrew nakazowi władz popro 
wadzili tłumy. 

A> 
ZGON PRYMASA IRLANDII, 

Londyn, 22. października. (Tel. 
Zmarł tu kardynał t) Donnell, 
Irlandji. 


G. P.) 
prymas 


TKOCKI ZAPOWIADA no- 
MOWĄ. 

Paryż, 22. października. (Tel. G. P.) 
Donoszą z Rygi, że otrzymano tam list 
wybitnego komunisty, który stwierdza, 
iż Trocki w mowie wygłoszone) w Le- 
ningradzie oświadczył, że polityka Sta- 
lina doprowadzi do nowej wojny domo- 
wej i że opozycja przygotowuje się do 
tej wojny. 


WOJNE 


ZAMACH TERORYSTYCZNY 
NA LITWIE. 

Kowno, 22 października. (Tel. G. 
P.) Dokonano zamachu na inspek- 
tora szkolnego w Olicie, Grerjanowi- 
cza, znanego z zarządzeń  represyj- 
nych względem szkolnictwa mniej- 
szościowego. Zamachu dokonała or- 
ganizacja  terorystyczna „Mściciel“, 
złożona z elementów komunistycz- 
nych. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 


24 pażdziernika 1927. 
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Lwów, 23 października 


Sejm i Senat zbiorą się zatem 
r początkiem listopada na doroczną 
esję budżetową. Tak postanowiia 
d0dobnó Rada Gabinetowa. Mówi. 
my „podobno“, gdyż informacja 
rochodzi ze źródła prywatnego. U- 
-zędowa agencja telegraficzna nie o 
em dotąd nie doniosła. Ograniczy- 
a się do opublikowania ogóiniko- 
wego komunikatu, że Rada Min. za- 
tanawiała się na trzygodzinnem 
wsiedzeniu nad projektem budżetu 
1a rok 1928/29. Czy znajdowało się 
o w związku z przedłożeniem Sej- 
nowi ustawy budżetowej — komu- 
nikat nie wspomina. 

Prawdopodobieństwo jednak ist- 
nicje, że tym razem informacje pry- 
watne są uzupełnieniem niekom- 
pletnego doniesienia urzędowego i 
że rzeczywiście ciała ustawodawcze 
przystąpią w połowie przyszłego ty- 
godnia do obrad nad ustawą budże- 
towa. - 

Trudno uwierzyć, aby w Pałacu 
Radziwilłowskim nie zdawano so- 
bie sprawy, że legislalywa nasza 
przy najlepszych nawet chęciach — 
chociażby w skład jej wchodzili 
jedynie tylko zwolennicy «beenego 
rządu — nie potrafi załatwie budże: 
tu w ciągu czterech tygodni. 

Regulamin obrad Sejmu przew i- 
duje trzy czytania każdego projek- 
tu ustawy w komisji i trzy czytania 
na posiedzeniu plenarnem Izby. Co 
prawda, czytanie pierwsze jest zwy 
kłą formalnością i ogranicza się do 
faktu ogłoszenia na plenum, że da- 
ny projekt złożony został do laski 
marszałkowskiej. 

O ile Izba nie odrzirca a limine 
projektu — co w lym wypadku u- 
ważać można za nieprawdopodobne 
—zostaje on odesłany do koanisji, któ 
ru przeprowadza nad uslawą dys- 
kusię generalną i szcżegółową. 

Przy najintensywniejszym wy- 
silku trwać to musi conajmniej kił- 
ka tygodni. Tyle również czasu 
wymagałoby plenum Sejmu i to pod 
warunkiem, że posiedzenia odbywa- 
łyby się codziennie. Wówczas do- 
piero budżet zostaje odesłany do Se- 
natu, który konstytucyjnie ma za- 
strzeżony cały miesiąc czasu na po- 
wzięcie uchwały. 

Te momenty brano niewątpliwie 
pod uwagę przed powzięciem decy- 
zji zwołania ciał ustawodawczyc h 
na sesję budżelową. 

Z dwóch wyjść, które istnialy do 
wyboru —zwołania legislatywy na 
sesję budżetową albo rozwiązania 
Sejmu i Senalu przed pierwszym li- 
słopada br., Rząd wybrał to pierw- 
sze. Uważał, że tuhiknie w ten spo- 
sób potrzeby przyśspicszenia akcji 
wyborczej, która wydaje mu się w 
tej chwili niewskazaną, a w naj- 
gorszym razie otrzyma możność go- 
spodarowania w granicach budżetu 
zeszłorocznego. 

Syluację podobną przewiduje i 
Konslytucja. Art. 25 powiada: 

„Jeżeli Sejm jest rozwiązany, a 
budżet ha dany tok budżetowy lub 
przynajmniej prowizórium budże- 
towe na czas aż do zebrania Się ne- 
wego Sejmu nie jest uchwalone, 
rząd ma prawo czynie wydatki i 
pobierać dochody w granicach ze= 
'szłorocznego budżetu, aż do uchwa- 


CO MÓWI REGULAMIN SEJMOWY. 
WYPADKI NA | TERENIE PARLAMENTARNYM? 


lenia przez Sejm i Senat prowizo- 
rjum budżelowego. które rząd vbe- 
wiązany jest złożyć Sejmowi na 
pierwszem posiedzeniu po wybo- 
rach“. 

Jak potoczą się wypadki na te- 
renie parlamentarnym, nie Irudno 


jest przewidzieć. Okres czasu, w któ 
rym projekt budżetu znajdować się 
będzie na slole komisyjnym, opozy- 
cja zechce wyzyskać na posiedze- 
niach plenarnych Izby do pora- 
Konflikt na 


chunków z rządem. 
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Sniegowce damsk. z gabard. z aksam. wyłogami wysokie 


kad 


Kalosze męskie trykotowe 


budżet: 


— DWA WYJŚCIA. — JAK POTOCZA SIĘ 
.— ZAPOWIEDŹ NOWEGO KONFLIKTU. 


| | 


tem ile jest nie do uniknięcia. Za 
wiele nagromadziło się materjalu 
palnego. A konsekwencje... 

Otóż to właśnie. Jakie konsek- 
wencje wyciągnąłby z tego rząd w 
stosunku do Sejmu? Jeżeli szukać 
analogji w niedawnej przeszłości, 
najprawdopodobniejszem ' wydaje 
się ponowne odroczenie Izhy, tym 
razem do ustawowego wygaśnięcia 
mandatów. 

k Stanislaw Menczel. 


pP 


5 niskie » A2 

z trykotu „Jersey“ z aksam. wyłog niskie „ 19— 
12 — 

” 1050 


5 damsk e A 


damskie S P A 
A męskie H K 
] E RR Lwów, L'gionów 7. l. p. 
ETER FI 5 e ZM] 


Kiedy zostanie zwołany Sejm? 


TERMIN ZWOŁANIA OPÓŹNIA JEDYNIE DRUK PRELIMINARZĄ BUDŻE- 
TOWEGO. 


(Telefonem od uaszego korespondenta.) 


Warszawa, 22. października. (ps). 
Decyzja co do terminu zwołania Sejmu 
na sesę budżetową jeszcze nie zapa- 
dła. Trudności natury technicznej, 
zwlaszcza, ieżcli chodzi o wydrukowa- 
nie preliminarza budżetowego, ĉo wy- 
maga kilku dni czasu, powodują, że 
rżąd nie będzie miał przed 1. listopada 
wytrukowanego sżczeuółoweto budżetu 
z załacznikami. Obecnie poszczególne 
Mn. za pośrednictwem swych przed- 
stuwieieli przedkładają Min. skarbu 
swoje maksymalne obliczenia budżeto- 


| 


we, Przy (ych konferencjach prawdo- 
podobnie uiektóre budżety doznają re- 
dukcji, co jednak wymaga jeszcze ti- 
zgodnienia z interesowanymi ministra- 
mi. Suma globalna budżetu wynośi 
2.270 mij. zł., co w porównaniu z bu- 
dżetem 1027/28 wykazuje zwyżkę po- 
zycji wydatków w wysokości 300 milj. 
zł. Zwyżka ta ma znaleźć pokrycie w 
dochodach, które w r b. przyniósty 
nadwyżkę do kas skarbawvch w wyso- 
kości 400 miij. zł. 


POSEŁ MAX MUELLER NA JASNEJ 
GÓRZE. i 
(Teietonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 22. października. (ps.) 
Poseł angielski w Warszawie Max 
Milier wyjeżdża jutro do Częstocho- 
wy dla zwiedzenia Jasnej Góry. Poseł 
Słanów Zjednoczonych Stetson udał 
się do Wilna, gdzie zabawi kilka dni. 
— o 
ZJAZD MUSZKIETERÓW KRÓLA 
JEGOMOŚCI. 
(Telefonem od naszego korespondenta. 
Warszawa, 22. października. (ps.) 
Jutro zaczyna się w Warszawie zjazd 
monarchistów. W zjeździe biorą u- 
dział przewodniczący ruchu monar- 
chistycznego, między innymi poseł 
Ćwiakowski, gen. Raszewski, przed:- 
stawiciel odłamu monarchistów pn- 
znańskich. 


= z oe 
- GIMNAZJASTKI-KOMUNISTKI 
W ŁODZI. - 

(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 22. października. (ps.) 
Z Łodzi donoszą, że w tamtejszem 
gimnazjum żeńskiem im. Elizy Orzesz 
kowej wykryto jaczejkę komunistycz- 
ną. Policja polityczna aresztowała 6 
nczenic z VII i VHI kl. W mieszka- 
niach ich znaleziono liczne materjały 
kompromitujące. 

0—— 
PO STRAJKU W BANKU DYSKON- 
TOWYM. 

Warszawa, 22. października. (Tel. 
G. P.) Po zlikwidowaniu strajku, Za- 
rząd Banku Dyskontowego wystąpił 
do Min. Pracy z wnioskiem o zezwo- 
lenie na pracę ponad 8 gódzin dzien- 
nie za odpowiedniem wynagrodze- 
niem, celem odrobienia zaległości. Po- 
wracający do pracy urzędnicy zobo- 
wiązali się nie występować przeciw 
tym pracownikom, którzy pracowali 
w cząsie strajku. 

——— 
SZAULISI SZPIEGAMI. 

Wilno, 22 października. (Tel. G. P) 
Jak wynika z ujawnionego przypad- 
kowo rozkazu głównej komendy Szau- 
lisów, oddziałom Szaulisów na grani- 
cy polskiej polecono zorganizowanie 
sieci szpiegowsko-wywiadowczej. 


0 3 
ROZSTRZELANIE 4 GENERAŁÓW. 
Szanghaj, 22. października. (Tel. 
G. P.) Czterech generałów armji pół- 
nocnej, którzy brali udział w bez- 
owocnej ofenzywie Sun-Czuan-Fanga 
w prowincji Kiang-Si, skazano na 
karę śmierci i rozstrzelano w Nau- 
kinie. 

—— 
DOWGALEWSKI MIANOWANY 
AMBASADOREM. 

Moskwa, 22. października. (Tel. G. 
P.) Radjosłacja moskiewska donosi, że 
były ambasador sowiecki w Japonii, 
Dowgalewski, mianowany został am- 

basadorem w Patyżu. 


— n 
EEA 


Infa-Maltyna 


Ekstrakt Słodowy znsntraulizowany dla 
niemowląt, 


sporządzony ze specjalnego slodu przez 
krakowski Browar J. Gótza. 
Ekstrakt słodowy INFA - MALTYNA 


został wypróbowany i zostaje pod stalą 
konirolą Szpilala $w Tudwika dla dzieci 
"Prymarjusz Dr. W. Bujak). 
Cena zł. 6:— 
Wyłączne żastępstwo na cały obszar 
Rzeczypospolitej 
Poiska Sp Akc. 
„PHARMA MAG. B. JAWORNICKI 
w Krakowie. 
Do nabycia w aptek==2 i drogerjach. 


6 GŁÓWNYCH OSKARŻONYCH D  OSTAŁO KARY OD 3 DO 5 LAT W 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Kraków, 22 pazdziernika. rK) 
Dziś w procesie przeciw 36 oskar- 
żonym o szpiegostwo, ogoszono Wy- 
rok. Trybunał, ze względu na czas 
trwania akcji szpegowskiej, jej wiel 
kość i niebczpieczeństwo dla Pañ- 
stwa, wymierzył zasąadzonym kary 
w granicach ustawy, uznane za oł- 
powiednie ich winie. 

Trybunał uważa oskarżoną Pip- 
czyńską, jeżeli nie za głowę, to za 
duszę organizacji szpiegowskiej, a 
co do oskarżonych Kolodija, Za- 
błockiego i Szumskiego przyjął Ja- 
ko okoliczność bardzo obciążająca, 
że byli płatnymi funkcjonarjuszarci 
organizacji szpiegowskiej, a więc, że 
byli zawodowymi szpiegami. 

24 oskarżonych zostało skaza- 
nych na karę ciężkiego więzienia 
od 5 lat do 10 miesięcy, resztę, tj. 12 
oskarżonych uwolnono. 

W szczególności z głównych ob- 
winionych skazani zostali: Pipczyń- 
ska na 5 lat ciężkiego więzienia, Ko- 


AE T YA 
PO ZGONIE DANIŁOWSKIEGO. 


(Telefonem od naszego koresboadenin| 

Warszawa, 22. października. (ps) W 
pogrzebie Gustawa bDanuowskiego weż 
mie udział kómpanja honorowa piccho 
ty ze sztandarem i orkiestra, oruz kom- 
panja Strzelca. Nad grobem przemawiać 


będzie min. Dobrucki, Sieroszewsk. i Me 
dard Downarowicz. 
Warszawa, 22. października. (Fel. G. 


P.) Z powodu zgonu Gustawa Daniłow 


skiego min. Dobrucki przesłał ra rece 
wdowy list kondolencyiny. Delegacje 
rad i magistratów na JX. zjazd Zw. 


miast wysłały również depeszę kondo- 


Jencyjną. 
ae 
PODWYŻKA PENSJI DLA WETE- 
RANÓW. 


Warszawa, 22. października. (Tel. 
G. P.) Min. Skarbu komunikuje, że 
rozporządzeniem Prezydenta Rzplitej, 
pensje weteranów z r. 1863 podwyż- 
szone zoslały do kwoty 125 zł. dla sa- 
motnych i 150 zł. dla żonatych, oraz 
65 zł. dla wdów po wełteranie. Pod- 
wyżka ta obowiązuje od 1. paździer- 
nika. Wypłata uzupełniająca za paż- 
dziernik nastąpi w dniu 1. listopada. 

i zy 2. 
KU CZCI LITERATÓW, POLEGŁYCH 
NA WOJNIE. 

Paryż, 22. października. (Tel. G 
P) W Panteonie, w obecności prez. 
Doumergue'a i członków rządu nastą- 
piło uroczyste odsłonięcie dwóch ta- 
blic, na których wyryto nazwiska 560 
pisarzy i dziennikarzy, poległych w 
czasie wielkiej wojny. Przy każdem 
nazwisku widnieje napis: „Padł na 
polu chwały". 


— A — 
„BĄALKA” W MIŃSKU. 

Moskwa, 22. października. (Tel. G. 
P.) Pisma donoszą, że do repertuaru 
pierwszego teatru państwowego Bia- 
łorusi włączona została moniuszkow- 
ska „Halka“. Opera polska będzie 
grana zarówno w Mińsku, jak i na 
prowincji białoruskiej w sezonie obja- 
zdowym. Oczywiście motywem wy- 
stawienia jest propaganda: napiętno- 
wanie pokrzywdzenia ludu (Halka) 

przez panów (Janusz). 

DE 


łodyj na 4 lata, Kubrak na 3, Za- 
błockyj na 4, Sanakowskyj na 3, 
Szczyrba na 3 lata, Hryculak na 3— 
wszyscy z obostrzeniem twardego 
łoża raz na miesiąc. 


h 


> sal 


I nych na mniejsze kary. 


W b 


„GAZETA PORANNA" z dnia 24. października 1927. 


12-TU UWOLNIONO 


IĘZIENIA, 


Prokurator ogłosił zażalenie nie- 
ważności co do wszystkich uwol- 
nionych oraz rekurs co do wymiaru 
kary odnośnie do kilku zasądzo- 


„Wikia ls. M al M m yi 


marzy się monarchistom ukraińskim. 
ORYGINALNE PROJEKTY NOWEJ ORGANIZACJI UKR. 


Warszawa, 22 października. (Tel. 
G. P.) W Min. S. W. złożony został 
slatut i program Ukraińskiej Mo- 
narchistycznej Organizacji Wszech- 
stanowej, podpisany przez kilku 
działaczy ruskich z drem I. Wacy- 
kiem na czele. Charakterystyczne, 
że ukraińscy monarchiści stoją na 
stanowisku utworzenia wielkiego 


księstwa halicko-wołyńskiego z sej- 
mem we Lwowie. Sejm ten, według 
programu monarchislów  ukraiń- 
skich, miałby mieć kompetencje 
zbliżone do b. sejmu galicyjskiego. 
Na czele administracji stałby gu- 
bernator (D mianowany przez rząd 
polski. 


OIÓTZYM 8 POW 


DUZGNE POŻYCZKI p 


DISKIEJ. 


W N. JORKU I LONDYNIE POKRYTA ZOSTAŁA ZE ZNACZNĄ 
NADWYŻKĄ. 


(Telefonem od naszego *%orespondenta,) 


Warszawa, 22 października. (ps) 
Dziś zamknięta zostala subskrypcja 
na transzę polska pożyczki amery- 
kańskiej w wysokości miljona do- 
larów. Do ostatniej chwili zamknię- 
cia były liczne zgłoszenia. Dyrektor 
Banku Handlowego i przewodni- 
czący Syndykalu Banków p. Dan- 
gel, b. wicemin. skarbu w nasiępu- 


jacy sposób określił sukces amery- 
kańskiej pożyczki: 

W khwili obecnej trudno mi po- 
dać śdisłe wyniki subskrypcji. Po- 
siadam wprawdzie zgłoszenia 
wszystkich banków, lecz dokladne 
cyfry będę miał dopiero w przy- 
szłym tygodniu. Mogę jednak dzi- 
siaj stwierdzić, że transza polska 


Str. 3 


została pokryta prawie dwukrotnie. 
Zgłoszenia po 100, 200 i 300 dol. by- 
ły bardzo znaczne, co świadczy o 
tem, że drobni nasi kapitaliści szu- 
kaja pewnych lokat.  Branie przez 
Polskę większej transzy ma nie- 
wiele racji. Chodzilo o zadokumea- 
towanie popularności tej pożyczki 
w kraju. Przez założenie subskryp- 
cji pożyczki stabilizacyjnej banki 
polskie wzięły po raz pierwszy. po 
wojnie udział w dużcj emisji na 
rynku międzynarodowym i z zała- 
nia wywiązały się bardzo dodalnio. 

Warszawa, 22 października. (ps) 
Wedle otrzymanych przez koła rzą- 
dowe informacji, w państwach, 
gdzie zarządzona zostala subskryp- 
cja na pożyczkę polską, wszędzie 


"wykazuje ona powodzenie. W No- 


wym Jorku pożyczka została po- 
kryta z ogromną nadwyżką, tak sa- 
mo w Londynie. W Szwecji roz- 
chwytana została w ciągu paru go- 
dzin, w Holandji banki rozebrały 
między siebie, we Francji subsktyp 
cja odbywa się dalej jeszcze, albo- 
wiem tamiejsze przepisy wymaga- 
ja, że każda subskrypcja pożyczko- 
wa odbywać się musi w ciągu 15 
dm. W Szwajcarji subskrypcja za- 
częła się najpóźniej, a przebieg jej 
jest doskonały 


GRATULACJE Z POWODU FINALI- 
ZACJI POŻYCZKI. 

Warszawa, 22. października. (ps.) 
Na ręce dra Młynarskiego wicepre- 
zosa Banku Polskiego po zakończeniu 
rokowań pożyczkowych nadszedł cały 
szercg telegramów gratulacyjnych od 
wvbitnych przedstawicieli finansjery 
międzynarodowej. . 

PIM 
WYROK ŚMIERCI W KROŚNIE, 

Krosno, 22. października. (Tel. G 
P.) Sąd przysięgłych skazał na karę 
śmierci przez powieszenie Katarzynę 
Grzybałową za zamordowanie męża 
podczas snu, 

Sata z + 

MASOWA UCIECZKA Z WTW Y. 

Ryga, 22. października. {Tel (i. P) 
Po masowych denuncjacjach ; będących 
wynikiem odezwy Waldemarasa wyzna- 
czającej nagrody za wydanie przywód- 
ców powstania w Taurogach, dziennie 
przekracza granicę przeszto 100 osób. 

me WRA 
NOWE LOTY. 

Paryż, 22. października. (Tel. G. 
P.) Lotnik Finat wraz z żoną wyle- 
ciał na awionetce dwupłatowcu o sile 
40 HP do Berlina, chcąc pobić rekord 
na odłegłość w tej kategorji lotu. 

Le Borgnet, 22. października. (Tel. 
G. P.) Knipping, który odleciał? wczo- 
raj awionetką L. B. do Moskwy, w 
Dusseldorfie zaniechał zamiaru i po- 
wrócił do miejsca odlotu. 

J —— — 
COSTE I LEBRIX W BUENOS AIRES. 

Nowy Jork, 22. października, (Tel. 
G .P.). Lotnicy francuscy Coste i Le- 
brix wylądowali wczoraj w południe w 
stolicy Argentyny Buenos Aires. Ol- 
brzymie tłumy ludności zgotował im 
wielkie owacje 

SPŁONĘŁA FABRYKA W ŁODZI. 

Łódź, 22. października. Tel. G. P) 
Spłonęła tu wczoraj wielka fabryka włó- 
kiennicza Gutmana przy tl. Zahątlnej 
5/7. Wskutek pożaru strącilo pracę 300 
robotników. Przyczyna pożaru detąd 
nieustalona, 


Każdy powinien zostać 
członkiem L. 0. P. P. 


„GAZETA PORANNA" 


z dnia 24. października 1927. 


ŚP. GENERAŁ JAN THULLIE ZMARŁ WE LWOWIE WSKUTEK Z AZIĘBIENIA, KTÓREGO SIĘ NA- 
BAWIŁ NA MANEWRACH. — KONDOLENCJA MARSZ . PIŁSUDSKIEGO. 


Lwów. 23 października. 
—) Wczoraj przedpołudniem ó- 
Mega miasto żałobna wieść o przed 
wczesnym zgonie jednej z najbar- 
dziej dla naszego miasta zasłużo- 
nych postaci gen. dywizji Jana 
Thulliego. Zgon generała nastąpil 
wczoraj o godz. 11 przedpoł. w mie- 
szkaniu przy ul. Szaszkiewicza 2. 
Jak się dowiadujemy, generał ba- 
wiąc ostatnio na manewrach prze- 
ziębił się i ciężko zaniemógł i mimo 
energicznych wysiłków lekarskich 

nie zdołał się podźwignąć z łoża. 

Śp. gen. Jan Thuliie zapisał się 
niezwykle dodatnio w dziejach 
Lwowa. W czasie walk polsko-u- 
kraińskich brał on czynny udział, 
poczem mianowany komendantem 
garnizonu lwowskiego, przez szereg 
łat na stanowisku tem dał się po- 
znać społeczeństwu lwowskiemu ja- 
ko obywatel niezwykłych zalet 
Cieszył się on mirem nietylko wśród 
całego garnizonu lwowskiego jako 
opiekun korpusu oficerskiego oraz 
żołnierza, ale także wśród ludności 
cywilnej. To też gdy przed rokiem 
rozkazem Minisira spraw wojsk. zo 
stał powołany na komendanta cen- 
trum wyższych studjów wojsko- 
wych w Warszawie, Lwów i Kor- 
pus oficerski żegnał go 

z prawdziwym żalem. 

Śp. gen. Thullie przez pięć lat 
był dowódcą Iwowskiej V. dywizji 
piechoty i komendantem garnizonu 
lwowskiego. Był współorganizato- 
rem i zasłużonym obrońcą frontu li- 
tewsko-białoruskiego w czasie osta- 
tniej wojny polsko-rosyjskiej, dłu- 
goletnim zasłużonym wychowawcą 
żołnierza polskiego, kawalerem or- 
deru „Virtuti Militari" V kl., kawa- 
lerem orderu Odrodzenia Polski II. 
kl., kawalerem Krzyża Walecznych 
czterokrotnie, kawalerem orderu 
belgijskiego króla Leopolda III. kl. 
kawalerem francuskiej Legji hono- 
rowej V kl. itd. W dniu śmierci śp. 
gen. Thullie liczył 52 lat i osierocil 
żonę i 2 synów. 

Garnizon lwowski na wieść o tej 
bolesnej stracie, która dotknęła głębo- 
ko społeczeństwo oraz wojsko, wydał 
wszelkie 

rozkazy żałobne, 
polecając wywieszenie na gmachach 
wojskowych chorągwi uarodowych, o- 
puszczonych do połowy masztu. Wsze|- 
kie zabawy wojskowe zostały 'wstrzy- 
mane. Dowództwo korpusu wydruko- 
wało kiepsydry. Mnóstwo wieńców 
złożono w domu żałoby. 
* 

Marsz. Piłsudski na wiadomość o 
śmierci gen. Thulliegó nadesłał na ręce 
wdowy telegram następującej treści: 
„Głęboko przejęty zgonem śp. Męża 
Pani przesyłam Jej wyrazy głębokiego 
współczucia w tej ciężkiej chwili, Jó- 
zef Piłsudski, Marszałek Polski, 

* 

Przeniesienie zwłok śp. gen. Thni- 
liego z domu żałoby przy ul. Szaszkie- 
wicza 2. odbędzie się w poniedzialek 
24 hm, o godz. 15. do kościoła garni- 
zonowego OO. Jezuitów. Nabożeństwo 
żałobne odbędzie się w kościele OO. Je- 
zuitów we wtorek, dnia 26. bm. o godz. 
10: rano, poczem nastąpi eksportacja 
zwłok na cmentarz Obrońców Lwowa, 

* 
Komendant miasta zaprasza wszy- 
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stkich reprezentantów władz i stowa- 
rzyszoń na zebranie, które odbędzie się 
dziś w niedzielę o godz. 5 popol. w Ko- 


| PALACE | 


Następny pro 
szlagier „ 


mendzie miasta przy ul. Wałowej ce- 
lem omówienia udziału w pogrzebie in- 
stytucii i stowarzyszeń. 


v“ „SZALONA LOLA: | 


11 iisoreda t świętem 


odzyskania niepodiegłości. 


DZIEŃ WOLNY*W URZĘDACH I SZKOŁACH, 


Warszawa, 22. października. (Tel. 
G.P.). P-wicepramjer Bartel rozesłał 
do wszystkich ministerstw okólmk na- 
stępujący: 

W dniu 11, listopada 1927 Państwo 
Polskie obchodzić będzie dziewiątą ro- 
cznicę zrzucenia jarzma niewoli i uzy- 
skania niepodleglości, Doniosłość tego 
pamiętnego dnia winna znaleźć swój 
wyraz w uroczystych i podniosłych 
obchodach, na które złożą się udekoro- 
wanie gmachów rządowych i możliwie 
prywatnych flagami o barwach narodo- 
wych, uroczyste nabożeństwa, obcho- 
dy, wojskowe, pogadanki 1 odczyty ø- 
koliczmościowe. W uroczystościach i 


| KAWIARNIA LOUVR 


obchodach winni wziąć udział w szero- 
kiej mierze funkcjonarjusze państwowi 
wszystkich działów i w tym celu poro- 
zumieć się z przedstawicielami rządu, 
to jest z wojewodami i starostami., Wo- 
bec powyższego uważam za wskazane 
zwolnić w tym dniu funkcjonarjuszów 
państwowych i młodzież szkolną od 
normalnych obowiązków, pozostawia- 
jac dzień 11. listopada 1327 (piątek) 
wolnym od pracy we wszystkich wła- 
dzach i urzędach państwowych, oraz 
szkołach i upraszam p. ministra o wy- 
danie odpowiednich zarządzeń w celu 
ścisłego wykonania niniejszego zarzą- 
dzenia, 


F.VE o CLOCK w każdą | 
niedzie ę i święto. 


Zmiana programu kabaretowego co 10 dni. z | 


Wice SPO MA keela Mersania 


ZARAZEM MIANO ZGŁADZIĆ SZEREG DYPLOMATÓW JUGOSL. 


Grac, 22 października. 
P.) „Grazer Tagesposi“ donosi z 
Belgradu: Jak twierdzą nieklóre pi- 
sma angielskie, Komiiet macedon- 
ski miał wypracować plan zamerdo 
wania króla Aleksandra. Kola zbli- 
żone do jugosłowiańskiego min. s. 


Cael 


! lecie macedońskim 


zagr. podkreślają, że istotnie sa pe- 
szlaki wskazujące na to, że w Komi 
istniał zamiar 
zgładzenia króla Jugosławji oraz 
posłów SHS w Paryżu, Berlinie i 
Atenach. 


Masia ayaza aaae zaiz 


na rozpaczęcie akcji budowlanej. 


OŚWIADCZENIE PREZESA BANKU GOZP. ERAJ. CEN. GÓREUKISGO NA 
ZJEŽŻDZIE MIAST W POZNANIU. 


Poznań, 22. października, (Tel. G. 
P.) Rozpoczął się tu IX. ogólny Zjazd 
przedstawicieli miast polskich. Przy- 
było około 460 upoważnionych do gło- 
sowania delegatów z 360 miast, oprócz 
tego około 100 gości.. 

Imieniem rządu powitał Zjazd min. 
robót publicznych Moraczewski, B. mi- 
nister, obecny prezydent Poznania Ra- 
tajski wygłosił referat o skarbowości 
komuna:nej, M .i. zaznaczył, że miast 
polskich jest ogółem 607 i liczą 
6.459.238 mieszkańców. W ostatnim 
roku wa tych miast wynosiły 
369. 327 tys, zł, z tego z podatków 
przewidzianych ustawowo 130.522 tys., 
z maiątków miast 16.683 tys., przed- 
siębiorstwa miejskie pnzyniosły 33.269 
tys. zł. Miasta dzielą się na trzy gru- 
py: miast malych do 20 tys. mieszkań- 
ców liczy Polska 559, 35 miast śred- 
nich od 29—50 tys. mieszkańców, li- 
czących 1.025 tys. mieszkańców, wre- 
szeie miast wielkich ponad 50 tys. mie- 
szkańców jest 13, a liczą razem 2.644 
tys. mieszkańców. Największe dochody 
dała trzecia grupa, co tlumaczenie 
znajdnje w tem, że pierwsza i druga nie 
posiada żadnych przedsiębiorstw i u- 
rządzeń miejskich. Pozatem poruszył 


referent sprawy dotyczące Sayal] re- 
formy podatkowej. 

Prezes Banku Gosp. Krajowego gen. 
Górecki eświadczył, że zajął się bardzo 
żywo slosunkiem B. G. K. do samorzą- 
dów miejskich i może stwierdzić, że 
samorząly karzystały dołąd w Banku 
z Kredytów minimalnych, Sytuacja 
zmieniła się dopiero od kilku miesięcy 
i miastą korzystają już teraz z poważ- 
nych kredytów .W ciągu zimy miasta 
otrzymają poważne zaliczki na koszta 
związane z przygolowan'em materja- 
łów budowlanych w związku ze świet- 
nie zapowiadającym się na wiosnę ro- 
ku przyszłego ruchem budowlanym. 

Dziś wyjechał do Poznania na Zjazd 
miast polskich min. Składkowski w 
tow sekretarza Sawickiego.. 
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XTR TAH SSES 


ZJ winien ZOSIEĆ 


Zgon St, Przyłuski /egQ. 


Lwów, 23. października. 

Miasto nasze poruszyła wczoraj 
wieść, że po dłuższej chorobie zmarł 
Stanisław Przyłuski, były wicepro- 
zydent Sądu Apelacymego we Lwo 
wie, wybitny sędzia i prawnik i za- 
cny obywatel. W mieście naszem byi 
wiceprezydentem sądu karnego, a 
następnie zastępcą szefa sądownictw. 
we Wschodniej Małopolsce. 

Śp. Zmarły był wzorem prawnixs- 
obywatela, utrzymującego żywy 1 se- 


dzczny kontakt ze spoleczeństwen, 
umiejącego odezuwać jego bole i yo- 
trzeby. Cieszył się też ogromnem po- 


ważaniem i miłością niety:ko kolegów 
i rożwładnvch ale i ogółu obywał=! 
„Na polu działalności aozasądowej bs; 
niemniej znany, ofiarnie oddając się lt: 
żdej szlachetnej akcji. W czasie inwa 
zji rosyjskiej dzielnie stawał w obroni» 
sądownictwa polskiego, zaco wywicz!to- 
ny został w głąb Rosji, gdzie równuż 
żywo opiekował się rodakami. Po pe 
wrocie z niewoli, wskutek nadwątfonego 
zdrowia usunął się w zacisze aomowe. 
Społeczeństwo traci w. nim jednego 7 
najlepszych swych Synów. Część Jogi 
świetlanej pamięci! 
— A 
MINISTERSTWO ZDROWIA 
ZMARTWYCHWĘSTAJE? 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 22. października. (ps 
Pojawiły się pogłoski, że w niedale- 
kiej przyszłości ma być powołane “>o 
życia w swoim czasie zlikwidowa! : 
Min. zdrowia publicznego, skasowane 
za rządu Witosa w r. 1923. Wym! 
niają już nawet nazwisko przyszłego 
ministra, gen. Składkotwskiego. Gdyby 
to miało miejsce, orróżniłaby się tel: 
ministra spraw wewn. i miałaby oni 
przypaść wedle krążących  pogłos%k, 
min. poczt i telegrafów posłowi Mis- 
dzitskiemn. Tak przynajmniej mówi: 
awe pogłoski. 

_——— 


Awantury komunistów. 


Lwów 28. października. 
(—). Wezora; w godzinach wic 
czernych cbradowała w lokalu przy ul 
Ossolińskich 8 Rada Związków Zawo: 
dowych m Lwowa przy współudzialo 
posła Żuławskiego, który miał wygło 
sić rcferat sprawozdawczy. Jeszcze 
przed rozpoczęciem obrad, w których 
udział mogli wziąć jedynie członkow.a 
umandatowani, całą galerję zapełnily 
żywioły, okaznjące chęć zakłócenia to 
ku obrad. Gdy na wezwanie sekretarza 
Fady nie chciej: opuścić salę, przybył: 
policja i niepewnych gości, którymi o- 
kazali się komuniści ze związku szew- 
skiego i garharskiego, przemocą usunę- 

ła, poczem dopiero nastąpiły obrady. 
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Napad „torebkarza* 
na ui. Łyczakowskiej. 


Lwów, 23 października. 

(—) Wczoraj przed południem 
wydarzył się na ul. Łyczakowskiej 
niezwykle zuchwały napad rabus- 
kowy. Oto gdy Sydonja Lastyszet 
zam. na III. p. realności przy ul. 
łŁyczakowskiej 15 wchodziła na 
schody, napadł ją jakiś osobnik i 
wyrwał jej z rak torebkę, zawiera- 
cą 65 zł., dwie książeczki wkładko- 
we PKO., oraz drobiazgi ogólne; 
wartości 300 zł. Zanim obrabowana 
zdołała się zorjentować i zaalarmo- 
wać sąsiadów, rabuś zbiegł. Zawin- 
domiona policja wszczęła poszuki- 
= 
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Nowe ceny mięsa, 
wądlin -i tłuszczów. 


Lwów, 23. października, 

Tymczasowy Zarząd Gminy m. 
Lwowa ustalił następujące ceny mak- 
Syrualne na mięso wieprzowe, wędli- 
ny i tłuszcze z mocą obowiązującą od 
24. pażdziernika 1957. 

1. Mięso w sprzedaży detajlicznej: 
Za 1 kg. lnięsa wieprzowego 3 zł, (bez 
kości, mięsa na kotlety lub polędwicv) 
3.69 zł Ceny ,odrobiu o 50 proc. niż- 
sze od cen mięsa z dokladem. 

IL Wędliny (za 1 kg.): szynki wę- 
dzonej z koiunkiem i polędwicy wę- 
dzone; z ziabtrkicm 4.30 zl., polędwicy 
wądzene' bez kości i karczku wędzo- 
nego 4,46 zł, wędzonki surowej 4.30 zł. 
szynki gotowanej, krajanej, polędwicy 
i karczku gotowanego 6.— zł, kielba- 
sck chrzanówek 5,20 zł., rolady i zają- 
ca, kiełbasy krajanej krakowskiej i sie- 
kan? mazurskiej pieczonej lub agram- 
skiej 4.90 zł., kielbasy do gotowania i 
zwykłej siekanej 3.70 zł., kiełbasy pa- 
sztełowej i salami paryskiego 3.70 zł., 
kabanosów 5.20 zł, salcesonu ozorko- 
wego i głowizny 3.70 zł., salcesonu 
zwykłęgc 2.70 zł., salami suchego 8.50 
zł. wędzonki gotowanej 4.90 zł., kieł- 
basy zwyczajnej do smażenia 8.70 zł., 


kiełbasek serwoladek 3.70 zł., kiszki 
zwyczajnej 1.60 zł. 
II. Tłuszcze (za 1 kg.): smalcu 


wieprzowego topionego 4,80 zł., sadła 
4230 zł. słoniny wędzonej 4.20 zł. pa- 
prykcwanej 460 zł., zwyczajnej świe- 
żej cienkie; 3.70 zł., grubej 3.90 zł. 

Winni ządania lub pobierania cen 
wyższych ulegną karze aresztu do 6 
tygodni, lub grzywny do 10.000 zł. 

Ceny mięsa wołowego i cielęcego o- 
kowiązajace od dnia 15. paźdz. 1927 
pozostają bez zmiany. 


NADESŁANE. 
SPECJALISTA chorób wenerycznych 


Dr. SCHWARZ iagh w. Sz, 
kundar. szpit. państw. Lwów, ul. SŁO- 


WACKIEGO 4. naprzeciw gł. poczty. Le- 
czenie plam. brodawek, włosów elektro- 


lizą,  diaterm1 i lampą  kwarcową. 
Tel. 16-31. — powracit. 
LEKARZ 
Dr. Józef Dicker 
powrócił. 


Stryj, ul. Kochanowskiego 9 


Leczenie lampą kwarcową. 


„GAZETA PORANN 


NA“ z dnia 24. października 1927. 
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ajemnica piękn ych rąk ! 


Ręce nie posiadają tajemnic dla tych, 
którzy umieją z nich czytać. Znawca 
odczyta z nich łatwo wszystko to, 
co ukrywa mimika twarzy. W szystko 
prócz wieku! Bowiem starannie pie= 
lęgnowane ręce zostają zawsze młode. 
I to jest ich wielką tajemnicą! 


sporcie i 


Krem Elida Co Godzinę zapewnia 
rękom młodość i piękność nawet przy 
pracy. Nadaje on skórze 
matowość alabastru i chroni ją przed 
wpływami ostrego powietrza i słońca: 
Piękne i zawsze młode ręce dzięki 
stałemuużywaniu Kremu Co Godzinę. 


KREM ELIDA CO GODZINE 


ON 3. PZL 197: 


FELETON „GAZ. 


WŁADYSŁAW WOŁK. 


misiorja lednei godziny. 


„Tak jest — panie sędzio. Jestem zło 
dziejem. Nie wstydzę się zresztą tego. U- 
ważam, że zawód mój jest równie dobry, 
jak każdy. 

Proszę jednak nie sądzić, że złodziejem 
zostać jest tak bardzo łatwo —— wcale nie. 
Zawód ten po za należytem wyszkole- 
niem, wymaga dużej inteligencji, ogrom- 
nej znajomości psychołogji, zręczności, a 
nadto odwagi, przytomności umysłu ı wic- 
le zimnej krwi. 

Nie chcę pana włajemniczać we wszyst 
kie arkana naszej sztuki, gdyż to do spra- 
wy nie należy wcale. 

Tak jest, włamałem się do willi ban- 
kiera Reskiego. Przyznaję, że popelniłem 
szereg większych i mniejszych kradzieży. 
U mnie w domu znajdziecie panowie cały 
arsenał skradzionych rzeczy, których nie 
chciałem się nigdy pozbywać. 

Jestem w istocie czlowiekiem bardzo 
zamożnym, mam własny dom, auto, sluż- 
bę. Wszystkie te rzeczy nie pechodzą jed- 
nak ze skradzionych pieniędzy — wcale 
nie, odziedziczylem je bowiem po swoich 
rodzicach. Złodziejem zostalem z upodo- 
bania i swój zawód uprawiam z rówaą 
milością, jas pan urząd sędziego śŚled- 
czego. 

Dostarcza on mi tyle niespodzianek i 


i 
| 


atrakcji, ze zapewniam, iż nie zamienił. 
bym go na żaden inny. 

Do czynów moich przyznaję się zu- 
pelnie lojalnie, bez względu na to. jak wy 
lo nazwiecie i jaka czeka mnie kara, Wc- 
dle waszych przeżytych kolexsów, 

Ale zaprzeczam stanowczo, ażebym 
się włamał do willi bankiera z myślą mor 
derstwa — nie. 

My złodzieje brzydzimy się krwią i 
nie mordujemy nigdy. 

Nawet wówczas, gdy grozi nam ujt- 
cie, nie uciekamy się do morderstwa. To 
też z całem oburzeniem zaprzeczam chęci 
zabicia bankiera, a jeśli go zabilem. dzia- 
lałem tylko w obronie wlasnego życia, 

Zaznaczam, że ni: będę kłamał -— 
wcale nie. Nie chcę się wcale bronić, ani 
niczego odwoływać, ale przedstawiam zda 
rzenie owej slraszliwej godziny tak, jak 
ono się odbywało. 

Była to ciemna noc listopadowa, gdy 
wybralem się ra wyprawę. Z dziwną za- 
ciekłością siekł w twarz drobniutki desz- 
czyk, wicher miótl resztkami zeschłych 
liści i z pasją uderzał o szyby mieszkań. 
Słowem była taka pogoda, że psa nie go- 
dziła się wypędzić z mieszkania. Noc jed- 
nad taka jest najlepszym czasem dla na- 
szej pracy. 

Wymknąłem się z domu w kurtce i 


czapce ipodróżnej, głęboko nasuniętej na 
oczy. 
Wzialem tylko ze sobą pęk wytry- 


chów, scyzoryk, nieco kitu i łom żelazny, 


I 


służący do sdi watahi ukien. 
kurtka miałem latarkę elektryczną. 

Do willi dostałem si; drogą okrężna, 
wybierając najmniej uczęszczane uliczki 
; się nie rzadko w ciemnościach 


drzew. 
Ogromna 
osólny mur 


ogrolowa zamykająca 

zumknię!la na klucz. 
Krzyżowało to wprawdzie mcje plany, 
ale co znaczyło, dla mnie znakomitego 
gimnastyka przesadzić mur. W paru chwi 
lach byłem już w ogrodzie. 

Przesuwalem się prawie bez szelestu, 
bojąc się napotkać psy spuszczone Z u- 
więzi, choć je wszystkie znalem po 
imieniu. 

Zdziwi ło pewnie pana, skąd psy zna- 
iem. Otóż — każdy z naszego zawodu 
pragnący przedsięwziąć „akąś kradzież, 
musi się wpierw zapoznać z terenem, na 
którym będzie pracował. 

Zdobycie takich planów przedstawia 
duże trudności, gdyż plany te muszą być 
bardzo dokladne. 

Ominięcie najmniejszego szczegółu na- 
razić nas może na rozliczne niespodzian- 
ki i rozpaczliwe syluacje. Tak jest — pa- 
nie sędzio — my złodzieje iesteśmy rò- 
wnocześnie doskonałymi inżynierami, kie 
ślimy rysunki, plany, sytuacje itd. 

Dia mnie robota o tyle była ułatwio- 
ną; iż bylem kochankiem pokojjwki ban 
kiera, 

Nie była ona, ani młoda, ani ładna, 
ani miła. a jednak była moją kochanką. 
Ha — trudno — to należy do naszego za- 


krata 


była 


Wo kieszenl 


wodu i RES CENE zdobycia pla- 
nów, któremi się posługujemy. Zapewniam 
pana, że kaźdy z nas w przeciągu jedne- 
go roku ma więcej kochanek, niż Ludwik 
NIV i Ludwik XV, przez przeciąg całego 
życia. Kochanka moja zatem zaznajomiła 
mnie dokładnie z rozkładem mieszkania, 
z imionami psów, jak i tem. że wszystkie 
wartościowe rzeczy znajdują się głównie 
w jadalni i w gabinecie pana, 

Wyjęcie szyby i wtargnięcie do pokoju 
było dziełem jednej chwili. Nie bardzo 
zreszlią potrzebowałem sę spieszyć, gdyż 
nikt nie mógl mi przeszkodzić. 

Slużba była u siebie w mieszkaniu, 
zaś bankierostwo na przyjęciu u swoich 
przyjaciól. 


Gdym się znalazl w ogromnej sali, u- 
meblowanej ciężkimi sprzętami, po raz 
pierwszy w życiu, przebiegło mnie panicz- 
ne uczucie strachu. 

Usiłowałem je PA OE a'e da- 
remnie. 

Zrozumialem, że musi mnie AE 
niespodzianka i że za wszelką cenę nale- 
ży sobie zabezpieczyć odwrót. 


Obszedłlem dokola ogromhą salę. szu- 


kając dogodnej skrytki w razie niespo- 
dziewanego najścia kogoś z domowni- 
ków. 


Potykając się co chwilę o rozsławione 
sprzęty, namacalem rękoma jakąś wnękę, 
zasloniętą kilimem, która zdawała mi się 
idealnem schroniskiem. 

W jakim celu. była ona zbudowana i 
dlaczego zasłonięta, do dziś nie umiem 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 24. października 1927. 


KTÓRE Z DZIEŁ KOMPOZYTORA MIAŁO NAJWIĘKSZE POWODZENIE. — 
TWÓRCY „CASANOVY". — OPERA NA TLE DZIEJÓW POLSKICH I 
„ZW IĄZKU KOMPOZYTORÓW POLSKICH", 


(Korespondencja własna „Gazety Porannej“). 
Kaltenlentgeben koło Wiednia, | Choć nie jestem czułym — ojcem, naj- 


w październiku. 

Mistrz tonów, Ludomir Różycki, 
twórca słynnych  fietylko w kraju, 
lecz i zagranicą oper „Eros i Psy- 
che",  „Casanova”, „Beatrix Cenci" 
i znakomitego baletu „Pan Twardow: 
ski“, spędził swoje tegoroczne wy- 
wczasy u stoku „Wienerwaldu* w u- 
roczom  Kaltezleutgebea, które stało się 
od kilku lat puwktem zbornym wszy- 
słkrch polskich amtystów i literatów, 
przejeżdżających przez Wiedeń, a 
stęsknionych odpoczynku. 

Pragnąc uzyskać dla „Gazety Po- 
rannej“ trochę informacyj o plonach 
artystycznych mistrza w najbliższej 
przyszłości, zapukałem pewnego dnia 


do jego improwizowanej pracowni. 
Zastąłem go przy pracy. Jego my- 
śląca, zwykle pogodna twarz była 


zachniurzona, a wysokie czoło poora- 
ne pionowemi zmarszezkawni. 

— Mistrz się gniewa, że mu w pra- 
cy przeszkadzam? 

— Nio. Jestem tylko trochę zimę- 
czony pracą ale czem mogę słu- 
żyć? 

— [Interesują stę 
niami artystyczna ni 
łem tedy coś o pauu 
zely Foraunef', 

— 0h: wywiad! 


ludzie zamierze- 
Mistrza, Chcia- 
napisać do „Ga- 


Ależ służę chęt- 
nie. 

Jedna z wielbicielek Mistrza 
chciałaby wiedzieć, które z własnych 
dzieł Mistrz vra bardziej lubi? 

thot chętnie zadowołilbym 
siekawość mojej... wielbicielki, trudno 
mi dać odpowiedź na to zapytanie. 
Tylko na krotki czas przyjechał enronej- 

skiej sławy 
GYRK 
STANIEWSKICH (BIM—BOM) 
ulica Kopernika 33. 

Dziś w  miedzielę dwa przedstawienia 
o godz. 4 po południu i 8.15 wieczorem 
WIELKIE PRZEDSTAWIENIA, 

18 atrakcji, oraz now);ć: tresowane ku- 
ry, Świnie, kozy, kac'k, kogtty, koty, 
barany, psy, mapy, niedźwiedzie 
Po przedstawieniu oczekują tramwaje. 
Po południu ceny zniżone. 8823 


sobie wytłumaczyć, zdaje mi sią jednak, 
że powstała ona z przeróbki willi. 

Rozrzącone 'rupiecie wszelakiego ro- 
dzaju świadczyły, że rzadko kto lu za- 
glądal i że niespostrzeżenie mógłbym lu 
zostać nawet dni parę. 

Zabezpieczywszy się w len sposób, 
wziąłem się do przeszukania szullad, 
chwytając uchem najlżejsze szmery. 

1 £z zduję sobie sprawy, czy wskutak 
Szulonego zdenerwowania, czy też wsku- 
tek nadmiernego zajęcia się pracą, nie 
słyszalem zupelnie, ani rozmowy, ani zbli 
żających się kroków. 

Dopiero gdy poruszono klamką zrazu- 
miałem, w jak cieżkiem znalazłem się Do 
lożeniu. 


Do okna było daleko, nie mogłem 
wyjść niesposłrzeżony. Pozoslała mi je- 
dynie przygodna kryjówka. 

Chwyciłem przygotowany  węzżełek i 
w paru susach znalazłem się w mym 
schowku. 


W tej chwili zablysło światło lampy 
elektrycznej. 

Siedziałem w swej kryjówce, jak tru- 
sia, bojąc się nawet ułośniej odetchnąć. 
Z przerażeniem myślalem, coby się stalo, 
gdyby mnie znaleźli, 

Bezwatpienia byłbym zgubiony. Ciarki 
poczęły mi chodzić po skórze, a w głowie 
huczało; zauważyli mnie — czy nie za- 
uważyli. 

— Zdaje mi się, że ktoś był w po- 
koju — uslyszalem nagle. 

— Przywidzenie — udpowiedział ja- 


więcej mię zawszę zajmuje moje naj- 
młodsze dziecko, ostatnia moja kom- 
pozycja, a to choćby dłatego, że mię 
ciekawość trawi, czy moje nowe po- 
mysły twórcze będą odpowiednio 
zrealizowane, czy będą zrozumiane 
i przez publiczność odczute? 

— A które z dzieł Mistrza miało 
dotąd największe powodzenie u publi- 
czności ? 

— W kraju największą 11osć przed 
stąwień osiągnął belet „Pan Twar- 
dowski'. Jeżeli zaś chodzi o powo- 
dzenie zagranicą, to największy suk- 
ces zdobyła sobie moja opera „Eros i 
Psyche“. Wystawiano ją na wielu 
scenach niemieckich, oraz niemal na 
wszystkich scenach słowiańskich. 

— A jakie tematy zajmują Mistrza 
najbardziej? 

— Fantastyczne, choć i erotyczne 
-- ZŁA ME 
CO MÓWI NEMO. 


kiś męski głos — pewnie okno nie zam- 
knięte, 
Teraz — to już mnie muszą chyba za- 


uważyć — szyba wytluczona — myśla- 
lem. 

— Naturalnie zaszczebiotał glos 
kobiety — patrz, okno otwarle, że też na 
służbę nigdy nie można się spuścić. 

I pospiesznie zamknięto okno, nie 
zwracając zupełnie uwagi, że szyba, jedna 
hrakuje. 

Odetchnąłem. 

Nie pozostalo mi nic innego, jak tylko 
wyczekać  szczęśliwszej chwali, by wy- 
nieść się z arcyniowygodnej pulapki. 

Przypuszczałem, że na chwilę łę mie 
dlugo będę czekał, albowiem państwo Re- 
scy udadzą się na spoczynek, 

Truchlalem tylko na myśl, co by się 
stało, gdyby w tej chwili przyszła ochota 
mi kichnąć lub gdybym kaszlnął. 

Ale. już po pierwszych słowach roz- 
mowy odetchnąłem spokojnie. To nie by- 
la rozmowa prowadzona przez malżon- 
ków. 

Padaly zdania chaotyczne, gorączko- 
we, wpół urwane, świadczące o pośpie- 
chu i słowa luźne, niczem z sobą nie 
związane, zrozumiale tylko dla osób bli- 
sko siebie stojących. 

Tak rozmawiać 
kowie. 

Z trudnością łedwie zdołałem zrozu- 
mieć, że bankierową  wcześniei powró- 
ciła z przyjęcia do domu, wymawiając 


mogli tylko kochan- 


ad u mistrza tonów L. Różyckiego. 


DALSZE PLANY ARTYSTYCZNE 
„DJĄBELSKI 


CELE 


MŁYN*. 


przygody Casanovy również mię zą- 
interesowały w silnym stopniu i 
wobec tego poświęciłem. przestudjowa- 
niu jego pamiętników bardzo wiele 
czasu. Obecnie przygotowuje wydaw- 
nictwo opery „Beatrix Cenci“ i tu 
właśnie w miłem  Kaltenleukgebem 
zmalazłem potrzebny spokój do sku- 
pienia się. 

— Czy Mistrz ma jakie nowe po- 
mysły twórcze? 

— Owszem! Piękne wycieczki i 
spacery wśród tutejszego malownicze- 
go otoczenia nietylko  uprzyjemniają 
mi pobyt, ale i nastrajają mię do no- 
wej pracy. 

— Czy wolno wiedzieć, co wkrótce 
nowego usłyszymy ? 

— Noszę się z zamiarem stworze- 
nia opery na tle historji polskiej, któ- 
raby była wyrazem odrodzenia i 
trramfu naszej Ojczyzny. Przedtem 


Dzień dobry! 


Dzień dziś jest dobry — na jasnym błękicie 
Srebrne obłoki stoją nieruchome. 

Mój Boże! przecież nie tak złe jest życie 

I znaki serca wszędzie są widome. 


Smutek wczorajszy cicho spłynął po mnie 
Jak po dziewczęcem ciele górski strumień. 
Wiem, że dziś ciepło uśmiecha się do mnie 
I że nie hędzie dziś nieporozumień. 


Wiem, że dziś człowiek, który był mi wrogiem 
Spojrzy na nieba blaski i kolory - 

I pomówiwszy w modliiwie swej z Bogiem, 
Sianie się lepszy, niż był do tej pory. 


Wiem, że ołówek mój nieutrudzony, 
Skoro się dotknie dzisiaj białej kartki, 
Usłyszy nowe we wszechświecie tony 

l da się porwać w zalew rymów wartki. 


Wiem, że nie wymłkną się dzisiaj tajemnie 

Ze swoich ciemnic skorpiony i kobry. 

Uśmiech jest w ludziach i uśmiech jest we mnie 
1 z tym uśmiechem mówię wam: dzień dobry! 


prawdopodobnie bardzo późno. 

Moglem wyjść ze swego schroniema 
zupelnie spokojnie. 

Byłem pewny, że nie zatrzymaliby 
mnie wcale naweł w tym wypadku, gdy- 
bym z domu wynosił poławę majątku 
z obawy przed skandalem. 

Oh — czemuż nie skorzystalem z tej 
jedynej chwili. 

Ale przyszła mi do głowy dziwaczna 
myśl zobaczenia kochanków razem. Nie 
kryjąc bardzo swej obecności, rozsunąłem 
delikatnie scyzorykiem włókna wiszącego 
przedemną kilimu. 

Moja kryjówka była świetnem obserwa 
torjum, mogłem dokładnie widzieć całą 
jadalnię. 

Pokój zalewały strugi Światła. Na. ni- 
skiej kozetce siedzieli oboje kochanko- 
wie. 

Cala moja uwaga skierowała się w jej 
stronę. 

Siedziała w czarnej, 
wydekoltowanej sukni, 
lejącym  wichrem i 
chanka. 

Na szyji lśnila brylantowa kolja, rzu- 
cająca dziwne czerwone refleksy. Gdzieś 
wyczytałem, że brylanty są  Skrystalizo- 
wanemi łzami strąconych aniołów i upor- 
czywie przesuwała mi się przez mózg 
myśl, że brylanty nio przyniosą im 
szczęścia. Nagle usłyszalem szmer, ktoś 
skradał się cicho z głębi mieszkania, 
Czyżby mąż — pomyślałem. 


sieżkiej, silnie 
zaróżowiona Sza- 
pocalunkami ko- 


— 
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CH. STADLER 


Lwów, Jagiellońska 15. 


jednak muszę wykończyć rozpoczęty 
już w Warszawie nowy balet „Miłym 
Djabels je, 

— Mistrz pozwoli, że zadam je- 
szcze jedno pytanie: Jakie są cele nie- 
dawno założonego Związku Kompozy” 
torów Polskich, kiórego mistrz jest 
prezesem? 


— Przedewszystkiem cele artysty- 
czne, a więc propagowanie muzyki 
polskiej. To też Związek nasz urządza 
corocznie na razie tylko w Warsza- 
wie, kilka koncertów poświęconych 


najnowszej muzyce polskiej. Muszę 
Hodać, że nowy Związek cieszy się 
poparciem sfer urzędowydh, które 
kilkakrotnie już ofiarowały wieksze 


sumy- na wydawnictwa muzyczne. 
Największą bowiem bolączką ruchu 
muzycznego w Polsce. jest brak wy- 
dawnictwa, umożliwiającego drukowa- 
nie partytur operowych i dzieł symfo- 
nicznych, a szczodrych mecenasów, 
jak dotychczas, u nas brak. Jest jed- 
nak nadzieja, że dzięki solidarności 
naszych kompozytorów, z czasem ruch 
muzyczny rozwinie się normalnie, tak, 


jak w krajach zachodnich. Na razie 
waiczymy z trudnościami, 
Wejście miłych gości, znanego 


prof. śpiewu Leliwy, korespondenta 
„Czasu“ dra Goldscheidera, red. Kwa- 
szewgkiego i Syma, którzy równie, 
jak Różycki, spędzali swe tegoroczne 
wywczasy w  Kaltenleutgeben — 


przerwało naszą rozmowę. 
Dr. B. T. 


4 sz č 


>" W pierwszej chwili chciałem kochan- 
kom dać znać, w jakiś sposób, że ktoś ici 
śledzi, zbliża się, i powinni zwrócić na 
szmer uwagę — ale wnet przyszlo mi na 
myśl, że nagle moje zjawienie się wy- 
wołałoby tylko konsternację i zwiększyło 
przerazenie. 

Siedzialem więc 
jówce. 

Dopiero nieostrożnie potrącone krzesło 
w sąsiednim pokoju zwróciło uwagę ban- 
kierowej i jej kochanka. Widzialem, jak 
gwałlownie zerwali się z kozetki w naj- 
wyższem przerażemu. 

— Mąż! — usiyszałem wyraźnie — 
uciekaj, na milość boską— uciekaj na- 
tychmiast przez gabinet. 

Mężczyzna w kilku usach zniknął w 
mroku przyleglego pokoju. 

Bankierowa pozostała sama. 

Lekko skrzypnęły drzwi i w progu 
stąnął bankier. 

Wyobrażałem sobia niskiego, grubego 
handlarza dusz i sumień ludzkich, a zo- 
baczyłem słusznego, siwiejącego pana. 

Nie potrzebą było być wielkim psy- 
chologiem. by zrozumieć, że bankier 
znał calą prawdę. Znać było, że panu,e 
nad sobą ostatkiem  pot;żnej woli, na 
twarzy jego nio drgnął am jeden muskul, 
tylko w kącikach ust czaił sie dziki, 
krwiożerczy uśmiech. Skrzyżowały się ich 
spojrzenia, jak ostrza sztyletów, 

Czułem, że będę świadkiem jakiejś 
strasznej sceny i mimowoli chwyciłem 


cicho w swojej kry- 


T 


„GAZETA PORANNA" z dnia 24. października 1927. 


„ Medyk Z Czarnogóry 


wyłudził pieniądze od zakochanej Lwowianki. 


URODZIWY PRZYBYSZ Z BAŁKANU PORZUCIŁ MEDYCYNĘ, BY STUDIOWAĆ ANATOMJĘ CÓR LWOWA 
NA KORSIE i W SEPARATKACH. —ZAKOCHANA PANNA Z UL. KOCHA NOWSKIEGO DAŁA MU ZADATEK 


W DOLARACH I ZŁOTYCH. — FAŁSZYWY WEKSEL. 


Lwów, 43. października. 

(—) Z gościnności lwowskiej Almy 
Mater korzysta od szeregu lat kilku- 
nastu studentów pochodzenia jugosło- 
wiańskiego,  studjujących medycynę. 
Młodzież ta cieszy się dużą" sympa- 
tją spoleczeństwa polskiego nie tylko 
ze względu na zaprzyjaźnione słosun- 
ki państwa polskiego z państwem $ 
H. S.. ale również z powodu swoich 
osobistych walorów. Pewnym zgrzy- 
tem w tej harmonji jest Świadectwo 
ubóstwa, które sobie wystawił jeden 
z członków kolonji jugosłowiańskiej 
we Lwowie, przed rokiem jeszcze siu- 
djujący medycynę. 

Oto 26-letni Janko Szaszowicz, po 
chodzący z Bagoric w Czarnogórze, 
przybył w 1925 r do Lwowa celem 
podjęcia studjów na medycynie. Przez 
pierwszy rok czynił zadość obowiąz 
kom, ale już w roku następnym, dzię- 
ki swej urodzie, zawarł mnóstwo 

znajomości z panienkami 
z lepszych domów, a powodzenie u 
kobiet zawróciło mu głowę do tego 
stopnia, że medycyną przestał się in- 
teresować. Stosunki Szuszowicz nie 
traktował idealnie, lecz przeciwnie, 
jeżeli tylko natrafił na łatwowierne 
dziewczę, umiał ze znajomości takiej 
wyciągnąć wszelkie 
możliwe korzyści 

W ub. r. Szuszowicz zawarł znajo- 
mość z panną A. J. (ul. Kochanow- 
skiego 20). Na dziewczynie przystoj- 
ny Jugosłowianin zrobił silne wraże- 
nie, tak, że gdy oświadczył Się o jej 
rękę, został natychmiast przyjęty. Po 
oświadczynach oznajmił ukochanej, 
że jest na Il. r. medycyny, ale brak 
mn środków na kontynuowanie słu- 
djów. Panna A. J. z całą golowością 
zaofiarowała mu pomoc i przez szereg 
miesięcy 

gubsydjowała go gołówkowo 


łuk, że pomoc ta wyraża się obecnie 


ZA GRANICĘ. ” 


w kwocie 250 dolarów i 260 złotych. 
Gotówkę tę p. A. J. oczywiście dała 
mu w nadzieji, iż po ukończeniu stu- 
djów zgodnie z obietnicą, poślubi ją. 

Tymczasem stwierdziła obecnie, że 
Szuszowicz w bezwstydny sposób ją 
oszukiwał, gdyż w czasie, gdy z nią 
zawarł znajomość, wogóle już na Uni- 
wersyteł nie uczęszczał, a pieniądze 


| 
| 


— POŻERACZ SERC ZOSTANIE ODSZUPASOWANYI 


od niej utrzymywane używał na 
hulanki i zabawy. 

To też gdy ponad wszelką wątpliwość 
fakty te stwierdziła, poczęła mu robić 
wyrzuty, ale Szuszowicz niewiele so- 
bie z tego robił i w żywe oczy jeszcze 
kpił. To rozgniewało oszukaną pannę, 
która zwróciła się do policji, oskarża- 
jąc Szuszowicza o wyłndzenie pienię- 


Sensacyjny zamach rEWOJWErOWY 


w hotelu stanisiawawskim. 


ZEE CUKIERKÓW POSTRZELCNY PRZEZ MŁODĄ WOWIANEGE 
TŁEM DRAMATU POWIKŁANIA MIEOSNE. 


(Od naszego korespondenta.) 


Stanisławów 21. października. 

(S$) W nocy z czwartku na piątek 
tj. 20. na S1. bm. o godzinie 12.15 
przerwały gościom, zamieszkałym w 
hotelu angielskim przy ul. Sapieżyń- 
skiej, sen strzały rewołwerowe w jel- 
nym z pokoi na I. piętrze. Zaalarmo- 
wana Foiicią Państw. jawila się na- 
tychmiast na miejscu i znalazła 
łóżku braczącego we krwi Zygmanta 
F. ze Stanisławowa, lat 35 liczącego 
właścicieia fabryki cukierków w towā- 
rzystwie jakiejś młodej, mocno zde- 
rerwowanej kobiety. 

Wezwano lekarza Dra Małaniuka, 
ktory cpatrzył rannego, poczem od- 
wicziono go do szpitala powszechne- 
go. Frzeprowadzone r Zat do- 


na : 


chodzenia przez policję kryminalną 
wykazały, że kobiełą tą jest 33 - letnia 
Dorota Podhajecka ze Lwowa. — Zyg- 
munt F., z klórym Podhajecką łączyły 
nczucia niiłosne, miał niebawem po- 
łączyć się z nią węzłem małżeńskim; 
w ostatnich jednak czasach stosunek 
ten znacznie ostygł. Wobec tego I 
przyjechała do Stanisławowa i lu po- 
stanowiła „rezmówić się" ze swym a- 
doratoreni. 

W pewnej chwili wyjęła rewolwer 
i cddała 5 strzałów, z których jeden 
nikwił F. w kości skroniowej, a 3 
zraniły go w brzmch i ramię. Podhaje- 
€ką arcsziowono a F. odmawia wszel- 
keh zeznan. Dalsze śledztwo w toku. 


1 


ZAWIESZENIE m ałalnaści (UW P. 
na obszarze Województwa st. nisławowskiego 


(0d naszego korespondenta). 


Słaaisiawów 2! października 
W Dzienniku urzędowym Woe- 
wództwa Slonisławowskiego z dnia 19. 
bm. ukazało się następujące rozporzą- 


w rękę swój żelazny 
kogo nim ugodzić. 

-— Dlaczego opuściła pani tak szybko 
przyjęcie ? — padło pytanie; a na: pokojni 
legła taka śmiertelna cisza, że mog'em 
dokładnie słyszeć bicie wlasnego serca. 

— Milczysz? — slusznie — więcej w 
błąd mnie nie wprowadzisz — dziś man 
wszystkie nici w swoje ręku i znam 
calą prawdę. 

Nieruchoma twarz kobiety oż wiła się 
nagle. 

— Wiesz? — zapytala. 

— Wiem, i diaicgo przyszedienu tu zi 
lobą, by spotkać was odnie. 

= Nie spotkasz — wybuchnęła nagle. 

— Spotkałem wes. — "v w tem mie- 
szkamu znajduje się twó; kochanek. 
Ale przysięgam ci na Chrystusa Ukrzyżo- 
wanego, że nie wyjdzie więcej stąd. 

— Nie ma go tu. 
czała prawie barkierowa. 

Padł śmiech, jak warkot bębna, krót- 
drażniący, urywany, 

Poszukam. 

Widziałem dokładnie przez zrobiony 
otwór, jak bankier przeszukiwal pokój, 
zaglądał po kątach, otwierał odrzwia szaf. 

Krew uderzyła mi do głowy — czu- 


tera, me wiedząc, 


ki. 


łem, że bankier musi mnie tu znaleść. 
Śledziłem z niepokojem każdy jego 
ruch, każde schylenie się. 
W pewnej chwilą żdawało się, żem 


znów urałowany. bankier szedł ku drzwiom 
gabinetu, gdy. nagle odwrócił się i pod- 
szedł ku mojej kryjówce. 


- Nie ma — krzy- 


dedno silniejsze “pociągnięcie i kilim 
leżal na ziemi. > 
Stançlišsmy naprzeciw siebie — ja zwy- 


kły zlodziej i on zdradzony mąż. 

Lekki okrzyk zadzwonił mi w uszach 
Krzyk z niespodziewanego odkrycia. Stra- 
szny uśmiech zaświtał na ustach ban- 
kiera | w ręku blysnęła broń. 

Chciałem się tłumaczyć, wyjaśnić, ale 
głos zamarł m! w gardle. Bezradnie spoj- 
rzałem na kobietę, uśmiech przesunął 
się przez jej usta. 


— Czy to twój kochanek? — usłysza» 
łem nagle. 

— Tak! — brzmiała zdecydowana òd- 
ipowiedź. 

Zrobiło mi się słabo, Zrozumiałem, 


że dla ratowania kochanka, bankierowa 
poświęca mnie. 

Bankaer pndniósł rękę. 

Jeszcze sekunda — i śmierć — po- 
myślałem. 

Ale bankier w tej chwili nie rza. 
snać delektował się męką skazańca. 

Skorzystałlem z tego, silnie ścisnąłem 
łom i uderzyłem. 

Krew obryzgała mnie całego. 

Nie uciekałom — słyszalem krzyk þau- 
kierowej, słyszalem zbliżającą się służbę, 
było mi wszystko jedno. 

Nie, panie sędzio — ja nie chciałem 
go zabijać, działałem tylko w obronie 
własnego życia. 

A teraz, kiedy pan zna cała prawde. 
prosze mnie sądzić wedlug waszych pa 
ragrafów. 


dzoni> Wojewody stanislawowskiego: 
„Rozporządzeniem z dnia 14. pażdzier- 
nika bin. wydał Woejewoda lwowski 
Zajaz rozwijania jekieckolyzie* erraia 
mości przez organizację  dzielnicową 
Obozn Wielkiej Polski, Ponieważ wszy 
stkie organizacje O. W. P. na terenie 
Wojewódziwa Slanislawowskiego pod- 
lugują zawieszonej dzielnicowej orga- 
nizacji, wobec tego wydaję niniejszem 
na zasadzie $. 7 rozp. z 20. kwietnia 
1854. D. u. p Nr. 96 zakaz rozwijania 
jakicjkoiwiek działalności przez orga- 
nizacię Worewodzką O. W. P. i orga- 
nizacie powialowe na obszanze Woje- 
wódzlwa Stanisławowskiego oraz za- 
kaz należenia do nich i brania jakie- 
gokolwiek udziału w ich działalności 
jako odtąd zakazanej". 

Nasiępnie przewiduje A N 
nie sankcje karne, Rozporządzenie o- 
bowiązuie z dniem ogłoszenia 
wspomnianym na wstępie Dzienniku. 


Przy astmie, chorobach serca. cierpie- 
niach piersiowych i płucnych, skrofułach, 
rachityzmie, powiększyiu gruczołu tar- 
czykowałego i wołach, naturalna woda 
gorzka Franciszka Józelu stanowi istotny 
środek pomocniczy. Najsławniejsi klinicy- 
ści w tej dziedzinie stwierdzają, iż wy- 
twarzające się u suchotników na początku 
ich choroby, zaparcia, przez słosowanio 
wody Franciszka Józeta zinniejszają się. 
nie powodując naslępstwa, mczącego dać 
obawy rozwolnienia. 6702 


we | 


| sław dodatkowych 
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dzy pod pozorem małżeństwa. Nawia- 
sem trzeba dodać, że p. A. J. ma pe- 
cha do narzeczonych, gdyż niedawno 
właśnie padła ofiarą 
oszusta małżeńskiego, 

kłóry podszywszy się pod nazwisko 
jednego z wywiadowców policji lwow 
skiej również wyłudził oa niej znacz- 
ną kwotę. 

« Na podstawie doniesienia poszko- 
dowanej  Szuszowicza aresztowano. 
Przyznał się on, że na podstawie ann- 
nimowego ogloszenia w gazecie za- 
warł z p. A. J. znajomość, oraz po- 
twierdził fakt otrzymania od niej piv- 
niędzy, dodając, że postanowił je 
zwrócić, przyczem wystawił jej we- 
ksel. Jak się okazało, weksel ten 

jest nieważny, 

gdyż Suszowicz z całym rozmyslem 
wystawił go w ten sposób, jak się 
wysłąwia kwity, spisawszy na nim 
szereg ~ pozycji. Przy badaniu do- 
kumentów osobistych okazało się, iż 
niema on prawa pobytu w Polsce, 
gdyż prawo lo wygasło z końcem 1926 
roku, a ważność paszporlu wygasła 
Już od kilku miesięcy. Po ukończeniu 
przesłuchania oddano go do dyspozy- 
cji prokuratury, zaś po odbyciu kary 
wydalony zostanie poza granice Pań- 
stwa 


ZAGADKA 
ROZWIĄZANA! 


| Każdy może osiągnąć „ZŁOTE RUNO“ Š 
i bogactwo, kto zakupi szezęśliwy A 


LOS I. klasy 


16 Państwowej Loterii klasowe] 


w kantorze 


‚RUNO‘ Rawicz i Ska 
Lwów, Ak:demicka 3. 


Główna wygrana 


650.000 złotych 


Ponadto wygrane po zł: 


460.000, 250.000, 100.000, 75.006, 
i 60.000, 50.000, 40.000, 30.000, 
23.000. 15.000, 10.000, 5.000 itd. 
Wygrane powiększone z 16 milj. 
na 20 mil onów. 

Co drugi los musi wygrać. 
Ceny iosów: Ćwierć losu zł. 10:— 
Pół losu zł. 20—, Cały los zł. 40—. 
Ciągnienie już 10. i 11. n. m. 


(4 Na zamówienie wysyłamy losy wraz W 
z blankietem P. K. O. wolnym od Ẹ 
porta, celem wpłacenia należyłtości. 
Polecamy zamawiać natychmiast. 


W tem miejscu wyciąć i przesłać W 
nam w liście. 


i ~ KARTA ZAMÓWIEŃ Po M 
J „RUNO' Rawicz i Ska 


Lwów, Akademicka 3. 
Niniejszem zamawiam: 

s... losów całych po zł. 40—, 
.... . losów połówek 'po zł. 20*— 
J..... losów ćĆwiartek po zł. 10:— 
Należytość złotych .... . uisz: § 
i] czę po otrzymaniu losów blankie- 
tem P. K. O. przez fi1mę razem z lo- 
sami przesłanymi. 
Imię i nazwisko ana « « « ste s» « 6. 
Dokładny adres 


ZJAZD NAUCZYCIELI SZKÓŁ 
POWSZECHNYCH. 

Warszawa, 22. października. (Tel. 
G. P) W dniu 1. listopada br. rozpocz- 
nie się w Warszawie zjazd nauczy- 
cielstwa szkół powszechnych w spra- 
wie rządowego projektu ustroju” szkol- 
nictwa. Sfery nauczycielskie są zda- 
nia, że projekt wymaga szeregu u-. 


Str. 8 


W ojczyżmn 


GAZETA PORANNA* 
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z dnia 24 października 1927. 


Nr. 83). 


esa. 


Z PATRAS DO ATEN. — BRZEGIEM BŁĘKITNEGO MORZA. — ŻYCIE W ATENACH. 
(Koresponaencja wiasna „Gazety, śczanne: ') 


Ateny, w październiku. 
Jadąc koleją 2 Patras 
do Aten, cieszymy się prawie ustawicz- 
nie wspaniałym widokiem 
morza, a zarazem mamy sposobność o- 
glądania krajobrazu lądowego niezwykle 
urozmaiconego. Wiunice, gaje oliwne 
i figowe, wysmukłe cyprysy znaczą się 
zielonemi smugami, stanowiąc dla oczu 
prawdziwą radość. Tu łożysko bystro 
mknącego potoki, tam pasmo wynio- 
słych gór. Oko pełne jest nadmiaru wra- 
żeń i podnicet. 
Po dziesięciu godzinach przybywamy 
do Aten na mały dworzec peloponeski. 
Taksametry, dorożki i omnibusy. © 


Nowo wybudowane hotele wabią w 
pobliżu. Należy ugodzić się zgóry co do 
ceny, przed zajęciem pokoju. Cena wy- 
nosi w małych hotelach 50 do 60 drachm 
dziennie bez jedzenia. Wielkie hotele 
w centrum miasta posiadają ceny natu- 
ralnie znacznie wyższe. 


Wielu cudzoziemców  zajeżdża do 
wielkiego hotelu 
„Phaleron* 


w pobliżu portu. Pokój kosztuje tam 100 
drachm, śniadanie (przymusowe) 25 
drachm. Cała nensja kosztuje dziennie 
220 drachm. 

W wielkich hotelach prowadzona jest 
kuchnia francuska lub wiedeńska. W 
licznych restauracjach można zjeść zna- 
cznie taniej. Za 18 .irachm dostajemy do- 
skonałą rybę morską lub inne mięso. 
Całkiem wystarczający obiad „nie prze- 
kracza 20-u dracum. Grek jada niewiele. 
Rano pije doskonałą kawę turecką (za 
2 drachmy), w południe spożywa tylko 
jedną potrawę, a potem znowu kawę, 
wieczorem często pije jogurt. Pozatem je 
rozmaite owoce i ziarna. 

Ateny posiadają bardzo żywy ruch 
uliczny. Na wielkim płacu Omonia zbie- 
gają się wszystkie linje kołei elektrycz- 
nej. Nie są znane bilety do przesiada- 
nia. Bilet kosztuje 1 ł pół drachmy. Za 
tę cenę można wyjeżdżać z placu Omo- 
nie na wszystkie strony miasta. 


Porządku przestrzega się bardzo skru 
pułatnie. Za czasów Peryklesa sprawo- 
wali funkcję strażników Scytowie i zda- 
je się, jakby jeszcze dzisiaj tkwił w po- 
licjantach ateńskich zmysł dyscypliny 
scytyjskiej. Policja ateńska znana jest 
z dzielności i sumiennego spełniania o- 
bowiązków. Gdy się popadnie w sprze- 
czkę z szoferem, wystarczy powiedzieć: 
„Zawołam policjanta“, a przestraszony 
szofer staje się grzecznym i pokojowym, 
zupełnie przemienionym. U nas niesteły, 
w Polsce, jest trochę inaczej. 

Zwiększanie się i rezrastanie 
jest czemś 


Aten 


fenomenalnem. 

W ostatnich latach powstało kilka no- 
wych dzielnic. Także wypędzeni przez 
Turków Armeńczycy, którzy przed trze- 
ma laty zalali wszystkie miasta greckie, 
tworzą nową kolonję pracowitych ro- 
botników. W Atena:h pracuje się bardzo 
Intensywnie. Kupiec grecki jest bardzo 
sprytny, przedsisbiorczy i niezmiernie 
pracowity. , 

Rzeczą interesującą dla cudzoziemca 
jest brak drukowancgo rozkładu jazdy. 
Zarząd koleji nie wvdaiz żadnych pisem- 
nych ogłoszeń w sprawie ruchu. Częste 
są nieregułarności i opóźnienia kolejo- 
wa. Poza tem niewątpliwe ë zaniedha- 
niem należy stwierdzić, ze tory kolejowe 
sa doskonale ułożone, maszyny zbu- 
dowane według najnowszych systemów, 
a wagony czyste i wygodne. Informacyj 


przez Korgut | 


| 


niebieskiego. 


| 
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s 


o kursowaniu pociągów trzeba zasięgnąć 
na dworcu lub w hotelu. 


Poza komunikacją kolejową istnieją 
stałe połączenia automobilowe między 
głównemi miastami greckiemi. Drogi są 


bardzo dobre, ale ceny zbyt wysokie. 

Kto chce uniknąć jazdy koleją lub 
autem może posługiwać się taniemi 
omnibusami pocztowemi. 

Tania jest również komunikacja okrę 
towa. Wycieczki morskie dostarczają 
wrażeń niezwykle bogatych i silnych. 
Podróż z portu pire'skież". Nauptji 
trwa osiem godzin i kosztuje 120 
drachm z całem utrzymaniem. Ileż cza- 
rujących widoków rozpcściera się przed 


du 


P= SAMOCHODY "E 


OSOBOWE, CIĘŻAROWE, AUTOBUSY Si 


mę 2 marki 


okiem podróżnika! Morze cudowne po- 
łudniowe morze roztacza 


czar nieprzeparty, 
pełen niezwykłego ucku. 

Grecja nie posiada takich czarodziej- 
skich krajobrazów, jak Włochy. Nie- 
mniej jednak jest w niej jakieś swoiste, 
jakby 

bohaterskie piękno, 
dalekie od wszelkiej miękkości i słoty- 
czy, imponujące potęgą i wzniosłością. 

Uczymy się wśród tych gór i lasów, 
w obliczu tego morza zrozumieć Helle- 


nów i ich starożytnych bogów 


M. Liske. 


światowej 


najnowsze modele r. 1928, sprzedaje reprezentacja 


AUTO-PALAIS "wszyst 2 


IDEALNY KREM FASCINATA 


jest nieodzownym na każdej toalecie dla każdej kobiety. — 
Czyni skórę mięką jak aksamit i czerstwą jak alabaster 


POINT BLEU DETEKTOR 


odbiera odległe staoig 


(EBIESHI M 


zapomocą krysziału POINT BLEU SUP 


od kurzu. 
dzący w użyciu. 


i sile lampy katodowej. 


Składnica Lwów, Kołłataja 27/6. 


Precy*yjny detektor „POINT BLEU* po- 
siada doskonałą konstrukej ę techniczną i za- 
dawalnia wszystk ch. Umieszczenie kryształu 
jest widoczne, przy'zem jest zabezp eczony 
Bezwzględnie stały i nie zawo- 
— Aparat posiada kry :ztał 
PONT BLEU SUPER o wie!kiej czułości 


FE CZĘŚĆ pod | gwaranga trzęsrotaie Spraw: x 
dzo Zakłady fabryczne 


IDEAL RADIO, Kraków. RY Ck 1. 5 (Sienna 2) 


Katalogi i cenniki wysyia ' y bezpłatnie. 


1/-1818.9 dziewcze orula cata POdZIAĘ 


NIE CHCIANO JEJ POZWOLIĆ NA ŚLUB. -- ZBRODNIA WYJĄTKOWA 
W DZIEJACH KRYMINALISTYKI, — 


Londyn w październiku. 
(Il. Niezwykłej, wprost potwornej 
zbrodni  doftoftela piękna, 17-letnia 
dziewczyna, Angielka 
Anunelta Brown. 
Anne'la była najmłodszem dziec- 
kiem ubogiego uizędnika, obarczenego 


liczną rodziną, bo posiadającego prócz | 


Annstty jeszcze dwóch synów i dwie 
starsze córki. 

O rękę Annetty starał się pewłen 
niezbyt już młody, ale bardzo zamoż- 
ny kupiec, Charles Senders. Sendersa 
dziewczę nie kochało, ale postanowiło 
wyjść zań za mąż, aby nareszcie wy- 
Jeslać się z okrutnej nędzy domn ro- 
dzicielskiego, 

Kiędy jednak Annetta oznajmiła o 
tym projekcie małżeńskim swej rodzi- 
nie, zarówno ojciec, jak zwłaszcza 
starsze siostry sprzeciwiły się temu 
stanowczo.  Przedewszystkiem uzna- 
no, iż między Annettą a Sendersem 
jest zbyl zn2czna różnica wiekn. A da- 


ie; kyłoby to rzeczą niestosowną, aby 


uazjnłodsza, 17-letnia panna, wyszła 
zamąż wcześniej niź jej znacznie “ od 
nie: starsze siostry, które mogły w ten 


sposób zyskać już opinię „starych pa- 
nien“. 

Na tem te przyszło w rodzinie do 
gwałtownego konfliktu, 
Zarówno ojciec, jak obaj bracia, stanę- 

li pe stronie starszych sióstr. 

Annetta starała się wszelkiemi spo 
sohaini nakłonić rodzinę do aprobaty. 
A gdy się jej to nie powiodło, zrodził 


się w jej duszy plan tak zbrodniczy, | 
że trudno naprawdą | 


tak potworny, 
zrozumieć, jak 17-letnia dziewczyna 
mogła zdoiryć się na coś podobnego, 
Kipiąc żądzą zemsty Annetta, któ- 
ra zajmowała się również gospodar- 
stwem, wsypała do jakiąqś potrawy 
arszenikn, 
tak, że c'ciec i czworo rodzeństwa 
ulegli zatrucia. 
Ojciec, obie siostry oraz starszy 
brat zimarii wśród niesłychanych mę- 


czarni. Pral mlodszy żyje, ale stan 
iega jest kardzn groźny. 
Po dokcnani: tej zbrodni młoda 


= ielka pobiegła na policję i przy- 
małą się do wszystkiego. 
Czyn ten wywołał w Londynie o- 
gromne chnrzenie, Trudno rzeczywi- 


ście wniknąć w motywy tej zbrodni 
CŁyba ;akiś znakomity psycho -anali» 
tyk mógłby to uczynić. Istnieje wąt- 
p'iwość, czy Annetta działała z pel- 
nym rozmysłem. Wydaje się to u tax 
iełcdziutkiej dziewczyny wprost nie- 
prawdopodobne. 

Proces trucicielki, który odbędzie 
się niebawem, slanie się w Londynie 
pierwszorzędną sensacją, która zain- 
teresuje nietylko szerszą publiczność, 


ale lekarzy i psychiatrów, 


„JAK NALEŻY 
TAKYZOWAĆ SIĘ“. 


wyjaśnia nam piskna RAHNA. 


Mój zawód tancerki zmusza mnię do 
usuwania zbytecznych włosów i puszku. 
Lecz lepiej niż ktokolwiek znam niebez- 
pieczeństwo brzytwy, która zmusza po 
pewnym czasie do codziennego golenia 
się, jak też nieprzyjemność używania zlą 
woń wydających i skomplikowanych w 
użyciu dćpilałoireów. Na szczęście, od 
czasu wynalazku TAKY, w przeciągu 5 mi 
nut usuwam zbyteczne wiesy i pusze:, 
gdziekolwiek „takyzuję'” się. W tym celu 
nakładam lekką warslwę pachnącego kre- 
mu TAKY w formie, w jakiej wydosłaje 
się z tubki, następnie przecieram lekko 
wodą; wszystkie włosy zniknęły, skóra 
moja jest biała i gładka  Przytem, wni- 
kając aż do korzenia włosa (czego brzy!- 
wa nić może dokonać), TAKY rozpuszcza 
go. Odkąd posługuję się tym wspaniałym 
kremem zauważyłam, że włos, który z po- 
czątku bardzo powoli i prawie niewidocz- 
ny odrasta, wkońcu zamiera zupełnie. 

Każda Pant, która troszczy się o 'o 
aby nie być zeszpeconą zbytecznymi wło- 
sami, powinna się „takyzować". 

„TAKY” jest do nabycia we wszyst- 
kich odnośnych sklepach po cenie zł. 5.— 
ża tubę. 

Generalne Przedstławicielstwo A. BORN- 
STEIN & Co, Gdańsk, Bötichergasse 23/27. 
Tel Gdańsk 266-14. Konto czekowe P. K. 
O. Poznań 20.7170 a544a 

Tylko przy tubach z naddrukiem A. 
BORNSTEIN & Co dołączony jest sposób 
użycia w języku polskim i tylko za te 
gwarantujemy. 


|a| 
RNADŁSŁANE. 


Dentysta Dr. RENNER 


Kętrzyńskiego 21 (róg pl. Unii Brzeskiej) 
Leczenie elektrrste ylizacją. 


Raglany 
Jesienne 
od zł. 160.-- 


POLECA 


A LAV!ILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK 


| LWÓW, PL. MARIACKI 11. 


Wr. 88 1 


"TAJEMNICA ZDROWIA I MŁODOŚCI. 


Wiedeń, w październiku, 

(H). Odwiecznem marzeniem ro- 
du ludzkiego rst zwy.ięska walka ze 
S'arym wrogiem, Śmieicią, W wielu 
wypadkach potrafi medycyna odni;śś 
chwilowy sukces i zmusić potężnego 
przeciwnika do cdwrotu. Jeśli stwieTr- 
dziney, że poważne badania lekarskie 
istnieją dopiera 

około stu lał, 
to musimy uznać, że człowiek olbnzy- 
miami, iście siedmiomilowemi kroka- 
mi idzie ku osiągnięciu wieku Matn- 
zalema i że w księdze natury wiele 
już kart skrupulatnie poznał i prze- 
wertował, 

Uczeni dotąd naogół kierowali swe 
prace ku chronieniu człowieka przed 
chorobami, Ale w czasach ostatnich 
zaczęto coraz bardziej i usilmiej zaj- 
mować się kwestją, czy byłoby rzeczą 
imoż'iwą 

odmładzać 
zużyte i lare ciało podeszłego *zło- 
wieka, a dale kwestię. czy nie można 
ztowu nakręcić tego ludzkiego zegara, 
o ile słanie. 

Wiedza medyczna pracowała i pra- 
cuie nad temi zagadnieniami poważ- 
niej i intensywniej, niż się nam zdaje. 
Działa ona bowiem w zaciszu pracow- 
ni i laboratorjum, a dopiero osłatecz= 
ne, zwycięskie wyniki dostają się do 
wiadomości ogółn. Przez lata i dzie- 
siątki lat trzeba dokonywać  żmnd- 
nych doświadczeń, póki mnie  osiąg- 
niemy nowego trinmfu, nowego zwy- 


cięstwa. 
W czasach ostatnich czyniono 
generalne ataki na najważniejszą 


twierdzę śmierci, 

na serce Indzkie, 
ten organ, który uchodzi za motor na- 
szego całego życia, a którego uszko- 
dzenie lub zniszczenie jest niejako 
ośrodkiem i punktem zaczepnym 
śmierci. 

Choć odkrycia Steinacha i Woro- 
nowa są niezwykle interesujące, to o- 
statecznie i one muszą zawieść, gdy 
serce odmawia posłuszeństwa. Wszak 
już wamumkiem przebycia operacji od- 
mładzającej jest zdrowe serce. Czło- 
wiek stary musi być bardzo ostroż- 
nym, gdyż poddaje się ryzykownym 
zabiegom operacyjnym. 

Istotnem zagadnieniem życia jest 
tedy probłem działalności serca, W tej 
dziedzinie dokonano niedawno badań 
bardzo doniosłych, które pchnąć mo- 
gą wiedzę lekamską na zupełnie nowe 
tory, H 

Znamy internista G, Znelzer i u- 
czony Loewi uzyskali 

bardzo ciekawe rezultaty, 
Na podstawie bardzo uciążliwych i 


Już nadeszły 


„Ostatnie (owoŚci 


dla Pań 
na jesień i zimę. 
do Firmy 


ADIGNIEDO Uwiery 


| Luśw, ulica Halicka I. 10. 


fo Fij W Tarnopsiu, Drohonyezu 
I Stryju również. 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 24. października 1927. 


y ży 


WSPÓŁCZESNYCH. 
diugich eksperymentów wynaleźli 
środek, uzyskamy z wątroby, który 
wpływa w sensacyjny sposób na 
działalność serca. Zdołano dzięki te- 
mu środkowi 

ożywić serce żaby, 
które przez trzy kwadrange nie dawa- 
ło już naimniejszego znaku życia. 

Równie ciekawe są badania uczo- 
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Znana ogólnie jest już od dwóch lat 
nowość, że we wszystkich większych 
miastach o wysokiej kulturze, instytuty 
dla pielęgnowania piękności, otworzyły 
swoje podwoje dla publiczności, interesu- 
jącej się modą, sztuką, sportem i higjeną. 

I całkiem slusznie! Postępowy kieru- 
nek dzisiejszych czasów stawia całkiem 
inne wymagania o pojęciu linji ciała, a- 
niżeli w czasie przed 20-tu laty. 

Zasadnicze zmiany w modzie objawiły 
się w zarzuceniu pancęrzy-sznurówek i 
trenów przy sukni, które z punktu higje- 
ny nie były bez zarzutu, a którym dzisiaj, 
oprócz pobłażliwego uśmiechu, nie warto 
żadnego wspomnienia poświęcać. 

Im bardziej upodabnia się modna linja 
do naturalnej budowy ciała, tem -więcej 
znajduje ona upodobania u wszystkich. 
Naturalnie, że kweslja ta nie jest zupeł- 
nie łatwa i pojedyncza! 3 

30-tu kilogramowy brzuszek, masyw- 
ne ramiona i Nogi i t. d, których rozwój 
nastąpił po największei części na drodze 
naturalnej, a których wygląd mimo to 
ma wiele brzydoty w sobie i jest ożnaką 
złej przemiany materji, powinny być 
jak najprędzej poddane racjonalnej kura- 
cji. Kto nie chce dopuścić do tego, by ta 


zła przemiana materji nie wywołała 
wkrótce "reumatyzmu,  ischiasu, gichtu 
i t. d. — musi wczas o tem pomyśleć. 


Zwłaszcza zaś ci wszyscy, których zdro- 
wie cierpi z powodu nadmiaru tłuszczu — 
powinni zło jak najrychlej usunąć, 

Byłoby to zasadniczo falszywe roz- 
strzygnięcie tej kwestji,i gdyby w takich 
wypadkach zastosowano radykalne melo- 
dy i gdyby chciano te pokłady tluszczu, 
które wyłtwarzaly się przez całe lata — 
usunąć teraz w kilku godzinach. W ten 
sposób z jednej skrajności latwo wpadło- 
by się w drugą. 

Żaden z dotychczas używanych środ- 
ków usunięcia tłuszczów nie okazał się 
tak szybki i nieszkodliwy w działaniu i 


A. PREVENDA 


który dla tego celu zupelnie zrekonstruo- 
wał swój lokal, godny widzenia. 

Kierownictwo kosmetycznego oddzialu 
w łym instytucie spoczywa w rękach do- 
świadczonego lekarza, który ma do dyspo- 
zycji własny personal, wyszkclony w u- 
życiu specjalnych amaratów. 

Upraszamy wszystkich za.nteresowa- 
nych o łaskawe zwrócenie sie o norade 


Precz z chariesionem 


TAK WOŁA OBECNIE BARDZO WIE U JANKESÓW, 


AMETYKA PARAFIAĆ 


ii dluzej... 


— GŁÓWNIE CHODZI O SERCE. — BADANIA WYBITNYCH UCZONYCH 


nego Stóhra, który wycinał żabie po- 
łowę serca, a mimo to dzięki odpowie- 
dnim zabiegom potrafił utrzymać ją 
przy życiu, 

Oczywista — wszystkie te doświad 
czenia wymagają jeszcze dalszych kro- 
ków, ale są one niezmiernie ważne i 
ciekawe i wywołały w Świecie lekar- 
skim wielki rozgłos. , 


skutkach, jak zastosowanie parafiny przy 
równoczesnej odpowiedniej djecie. 

Ciało bowiem ludzkie wytrzymuje o- 
kłady z roztopionej parafiny, o ciepłocie 
ponad 70 stopni, bez przykrego uczucia 
gorąca i bez szkody dla organizmu. Na- 
turalnie, mie mówi się tu o nadużywaniu 
tej sympatycznej metody- W każdym ra- 
zie wiele przemawia za zastosowaniem 
tej metody parafinowej, gdyż dotychczas 
pomimo bardzo rozpowszechnionego jej 
użycia, nie wykazała ona w skutkach żad- 
mych szkodliwych objawów. 

W ręku specjalisty staje się parafina 
pierwszorzędnym zavizgiem wzmocnienia 
i odmlodzenia organizmu. Oprócz dziala- 
nia ciepla na ciało, wywolującego pocenie 
się skóry, idzie tu też o silniejsze wywo- 
łanie obiegu krwi, co działa pobudzająco 
na lepszą przemianę materji. 

PARAFINA RUTENYLOWA. 


Specjalną odmianą, parafiny jest t. zw. 
parafina kutenylowa. Jest to mieszanina 
parafiny i odpowiednich pod zwrotnikiem 
uzyskiwanych substancyj, a która nadaje 
się nadzwyczajnie do użycia jako kosme- 
tyk. Wywołuje ona niezwykłą elastycz- 
ność skóry, otwiera jej pory, nadaje jej 
miękkości i delikatności, wzmacnia jej 
parowanie i odświeża organizm. Zastoso- 
wuje się ją w stanie płynnym przy uży- 
ciu aparalów o specjalnem ciśnieniu. 

Jako dalszą część tych zabiegów, za- 
stosowuje się nowego rodzaju pneuma- 
tyczny masaż twarzy i ciała, który w od-, 
różnieniu od dotychczas znanych metod 
wykonuje się zapomocą ciśnienia po- 
wietrza w pałentowanych specjalnych a- 
paratach. 

Kutenylowa parafina, w połączeniu 
z pneumatycznym masażem, wywoluje 
elastyczność i wdzięk w najwyższym 
stopniu. 

Tę to miezwyklą metodę stosować będzie 
od 24. bm. począwszy w swoim kosme- 
tycznym instytucie 


Lwów, pl. Bernarcyński 5. 
Hotel Warszawski, Tel. 32 83. 


i wyjaśnienia do Zarządu Instytutu, który 
bardzo chętnie, bezinteresownie i bez żad- 
nego zobowiązania dla szukających porad 
udziela wyczerpujących informacyj. 
Specjalistów, szczególnie lekarzy upra- 
szamy o laskawe odwiedzenie, każdej nie- 
dzieli, naszego instytutu, celem oglądnię- 
cia go i otrzymania wszelkich wyjaśnien. 


u 
„WROGOWIE 


GHARLESTONA" — OTO NAZWA NOWEGO STOWARZYSZENIA. 


Nowy Jork w październiku. 

(H). Po kaźdej akcji musi przyjść 
reakcja, Ameryka «przeżywała  przeż 
czas jakiś istny szał charlestonowy. — 
Nie było w Stanach Zjednoczonych 
niemal człowieka, bez różnicy wieku 
i płci, któryky nie oddawał się namię- 
tnie temu żywemu i pełnemu tempe. 
ramentu tańcewi, 

Dechocaziło w tem wprost do 
chorobliwych wykroczeń. 
Nieraz zdarzały się wypadki śmierci 
z powodu nadmiernego charlestonowa- 

nia. 
Rzecz ciekawa, iż zwłaszcza mło- 
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de dziewczęta amerykańskie tańczyły 
charlesiona z niezwykłem  zacietrze- 
wieniem, godnem zaiste lepszej i po- 
ważniejszej sprawy. Uważano za 
punkt honoru tańczyć jak najłepiej, u- 
rządzano niemal codziennie turnieje 
taneczne — słowem, istna manja, ja- 
kaś 
potwoina epidemia, 

c kśórej kurcpa me noże wprost mieć 
wyobrażenia, 

W czasach ostainich przyszło je- 
dnak pewne otrzeżwienie Szereg osób 
rozsądniejszych postanawił rozpocząć 

energiczną kampanję 


Str. 9 


przeciwko charlestonowi, uzasadnia jąc 
to stanowisko punktami widzenia: hie 
gjenicznemi, moralnemi oraz estety= 
cznemi, 

W kazdem niemal mieście amery- 
kańskiem zawiązują się towarzystwa 

„Wrogów charlestona", 
Centrale zna;dują się w Chicago, gdzie 
najwięcej właśnie charleston jest wiel 
biony i uprawiany. 

Zwolennicy charlestona nie dadzą 
się jednak tak łatwo skłonić do ustęp- 
stwa. Przeciwko „Wrogom charlesto- 
na' łączą się „Przyjaciele boskiego 
charlestona". 

Niebawem z okazji zbliżającego się 
sezonu zimowego będzie się toczyła 
bardzo energiczna walka, 

—v — 


EEEE TETOZEKEZI "AR CZESTO OR 
NADESŁANE. 


RADIO RADI 
części marki aparaty 


NEUTRODON 


Zakłady Radiotechniczne — Lwów 
Płac Marjacki 10. Tel. Nr. 42-62 
są ogólnie znane jako najlepsze i w ce- 
nie bezkonkurencyjnej. 
Wszelkie nowości z dziedziny radio-te- 
chniki. Bardzo dogodne warunki kupna. 
Na żądanie cenniki i prospekta bez- 
płatnie. 


PODZIĘKOWANIE. 
JWP. Dr. Emilowi Dawidowiczowi, Zi- 
morowicza 10 we Lwowie, zą beziniere- 


sowne wyleczenie męża mego z cieżkiej 
choroby żołądka, skiadara serdeczne 
Bóg zapłać! BELO 


Zofja Willman, 


TABLETKI „VITA“ EMS - SELTERS 
na kaszel zastępują w zupełności o 200 
procejt droższe wody' zagraniczne minę- 
ralne. Na składzie w aptekach ı droger. 

7910 


Ralata Srodki lijduie 


niedoścignione przy pielęgnowaniu twa» 
rzy i rąk, wydelikacają skórę, czynią ją 
gładką i miękką, usuwają piegi, wągty, 
pryszcze, czerwoność, oraz wszelkie pla- 
my skóry. . 
Rafała 
Rafała 
Rafała 
Rafała 


zł 2— 
zł. 1,20 
zł. 0.80 
cena zł. 1.50 


krem lijjowy , 
mydło liljowe, 
puder liliowy, 
mleko liljorye, 

Rafala grysik liljowy, cena zł. 0.60. 
Wyrób i wyłączny skład: APTEKA M. 
ETTINGERA we Lwowie, pl. Goluchow-e 


cena 
cena 
cena 


skich 14 (za Teatrem Miejskim). 
— (Codziennie wysyłka na prowincję. — 


tanie i dobre — jedynie u 


Artura Pelzera 


Lwów S 


Pasaż Hausmana 5. 


SPECJALISTA CHORÓB SKÓRNYCH 
I WENERYCZNYCH 


Dr. LAUTERSTEI!N 


Lwów, Sykstnska 37, (róg Słowackiego). 
Leczenie włosów, plam, znamion, elektro- 
liza, lampa kwarcowa a! 


MUSZTARDĘ 


m "| 
doborowej jakości dostarcza wytwórnia 


„Józefa Żurawskiego 
Lwów, NA BŁOKIE L 12. Telef. 26-44, 


Str. 10 


„GAZETA PORANNA" z dnia 


oz 


24 października 1927. 


KRONIKA 


Października 
Niedziela 
Jana Kantego 


w 


REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA, 


TEATR WIELKI. 
Niedziela, 23. bm. o 8.30 pop. „Halka“ 
ceny zniżone popoł. 


Niedziela, 23. bm. o 730 wieczorem: 
„Głuszec'. 

Poniedziałek, 24. bm. „Słodki Kawa- 
ler“. 

Poniedziałek, 24. bm.: „Adieu Mimi“. 

Wtorek, 25. bm: „Głuszec', 


TEATR NOWOŚCI. 
Niedziela, 23. bm. o 3,30 popol.: 
Chłopczyk”, po raz ostatni. 
Niedziela, 23. bm. o 730 wieczorem; 
„Najpiękniejsza z kobiet", 
Poniedziałek, 24. bm. 
premjera. 
__ Wtorek, 


„Jej 


„Fura Słomy*”, 


25. bm.‘ 
* 

Teatr Wielki daje cz:ś o godz. 3.30 
popoł. — po cenach zuacznie znizanych 
— przepiękną narodową operą Stanisła- 
wa Moniuszki: „Halk“. Partją tylutow:, 
śpiewa p. Wanda Ko'ytkówna W in: 
nych głównych partiach wystąvią pp 
Popowiczówna, Kowuuki, K'ugi: voki, 
Zathey i Jeleński. 

„Adieu Mimi“ po cenach dramatu. 
W poniedziałek dnia 24, bm. zamiast 
zapowiedzianego „Słodkiego kawalera“, 
odbędzie się przedstawienie operetki Be- 
natzky'ego „Adieu Mimi“ po raz ostatni. 
Obowiązują ceny dramatu. Zniżki ważne. 

Teatr Nowości. Ostatnie pr .edstawie- 
nie „Jej Chłopczyka', niezrownanej far 
sy R. Praxy'ego, od'ęuzie się ilzi4 po. 
południu, o godz. 3.30 — po cenach zna 
cznie zniżonych. — D:5 wieczorem o g. 
7.30, w dalszym ciągu cieszą:a Się n'e- 
bywałem powodzeni'eni. szampanska o- 
peretka W. Brommea „Najpi;kniejsza z 
kobiet” z ulubizi:un' publiczności 
pp. Korabianką, Ryls:ą, Denhowskim, 
Ruszkowskim i Szoslaadcw w głównych 
partjach. 

W premierze „Fura Słomyć Z. Ka- 
weckiego uczestniczą pierwszorzędne si- 
ły naszego zespołu dramatycznego. Uj- 
rzymy m. in. po raz pierwszy wybilną 
artystkę Teatru Narodowego nowopozy- 
skaną dła naszej sceny p. Janinę Nosa- 
rzewską, która odtworzy główna postać 
kobiecą. 


„Fura Słomy”. 


x 
TEATR MAŁY: 


Niedziela, 23. bm. godz. 
„Pat i Patachon w wojsku“. 
wienie dla dzieci. 

Niedziela, 23. bm. godz 
„Świt, Dzień i Noc". Wyst. 
Węgierki (ceny zniżone). 

Niedziela, 23. bm. godz. 
„Ładna historja* (po raz ostatni! 
Malickiej i Węgierki. 

Poniedziałek, 24. bm. 
rja“ (po raz ostatni). 
Węgierki. 

4 k 

Popoludniówka w Teatrze Małym za- 
powiada się nader interesująco, wype'ni 
ja przepiękny duet miłosny D. Nicode- 
miego „Świt, Dzień i Noe* w mistrzow- 
skiem wykonaniu Malickiej i węgierhi. 

„Poranek niedzielny dia dzieci w Tea: 
trze Małym z żywymi Patrem i Patacho. 
nem i ogromnie urozmaiconym p: ogra- 
mem jest już prawie wysprzedany, na'e- 
ży się zatem spieszyć z nabywaniem hi- 
lełów w kasie wieczornej F. Ma!ego w 
godz. od 11 przedpoł. z 

Dwa ostatnie przedstawienia „Ład- 
nej historji“ w Teatrze Małym w nic- 
dzielę 23. i jutro w poniadziałek 24. bm. 
będą napewno przepełnione dzięki co- 
skonałej grze całego zespołu, a przesle 
wszystkiem świetnych go»e : pięknej Ma 
lickiej i znakomitego Węgierki. 


12 w pał. 
Przed. t2- 


4 popoł. 
Malickiej i 


7.80 wiecz. 
Z 


„Ładna histo- 
Wyst, Malickiej i 


= E 
REPERTUAR „TEATRU WILEŃSKIEGO" 
Niedziela godz. 3.15 popoł. po cenach 


zniż. „George Dandin“ Moliera. 

Niedzkja o godz. 8.15 wiecz. „Pokn- 
sa“ Pragera. 

„Poniedziałek, wznowienie „Dybuka* 
Anskiego. 

= 

Z Teatro Wileńskiego. Dziś w nie 

dzielę dwa przedstawiena o godz. 3.15 
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obronie czci. 


W ODPOWIEDZI NA SPRAWOZDANIE „Z SALI SĄDUWTUJ" „SŁOWA POL- 
SKIEGO" ZAM, W NUMERZE Z DNIA 22. B. M. 


Lwów, 23. października, 

W wczerajszym numerze „Słowa 
Polskiego“ zostało zamieszczone spra- 
wozdanie „Z sali sądowej* z rozprawy 
c cbrazę czej, która odbyła się wskutek 
skargi wniesionej przezemnie przeciw 
drowi Janowi Pierackiemu i drowi Ta- 
deuszowi Dwernickiemu. 

W szczególności zaskarżyłem pa- 
nów tych o to, że wyrażali się w spo- 
séb ujiemny c fakcie pomijania ich 
przezernnie w mych sprawozdaniach. 
Na tle takiej skargi w artykule swym 
zdało „Słowo Polskie“ sprawę z prze- 
biegu rozprawy, przedstawiając rzecz 
w ten sposób, jakoby po wniesieniu 
przezemnie skargi odbyła się jedna 
rozprawa w lipcu, na której oskarżeni 
ofiarowali dowód prawdy na swoje 
twierdzenie, a w dniu wczorajszym za- 
padł wyrck uwalniający ich od winy 
na tej podstawie, iż ja nie chcąc wda- 
wać się w ćw dowód prawdy, na roz- 
prawę się nie jawiłem i oskarżenia nie 
podtrzymałem. 

To przedstawienie rzeczy jest w ca- 
łości niezgodne z rzeczywistością. 

Przedewszystkiem bowiem w lipcu 
nie odbyła się żadna rozprawa i tylko 
— jak się obecnie ex post o tem dowie- 
działem —- była wyznaczona wpraw- 
dzie audjencja, lecz sędzia w prowa- 
dzenie sprawy się nie wdawał,, skon- 
statowawszy z miejsca, że wezwania 
na rozprawę mi nie doręczono z powo- 
du mej nieobecności we Lwowie. Tem 
samem żadne oświadczenie z gotowo- 
ścią przeprowadzenia dowodu prawdy 
nie zostało złożone ani przez dr. Piera- 
ckicgo i dra Dwernickiego, ani też 
przez ich zastępcę prawnego dra Axe- 
ra, czego dcwodemi są akty sądowe do 
Cea Un T T0: 

Również nicprawdą jest, jakobym 
się nie zjawił na rozprawie w dniu 21, 
bm., przeciwnie na rozprawie tej sta- 
wiłem się w terminie i zgodnie z we- 
zwaniem w mem posiadaniu się znaj- 
du;ącem. w sali rozpraw Nr. II., gdzie 
oczekiwałem wywołania mej sprawy. 
Gdy wyznaczony termin godz. 11.30 


minął, przeczekałem jeszcze 10 minut, 
poczem wobec nie jawienia się sẹizie- 
go w sali, gdzie tymczasem odbywała 
się inna rozprawa, za poradą jednego 
z adwokatów, odwiedziłem podpisane- 
go na wezwaniu sędziego w jego biu- 
rze, położonem w „drugiej części gma- 
chu. 

Sędzia oświadczył mi tutaj, że w 
aktach nie było uwidocznionem, iż we- 
zwano mnie dc sali nr. IL, wobec cze- 
go w sali tej mnie nie szukano i po 
stwierdzeniu mej nieobecności w po- 
czekalni sądowej, sprawa upadła. Wo- 
bec jednak mego zjawienia się, spisał 
sędzia natychmiast na miejscu ze inną 
protokół urzędcwy stwierdzający, że 
nie omieszkałem bynajmniej stawien- 
nictwa na rozprawie, przeciwnie jawi- 
łem się najzupelniej zgodnie z wezwa- 
niem, następstwem czego będzie w naj- 
bliższy:n czasie wyznaczenie nowego 
terminu dla traktowania sprawy. 

W świetle powyższych faktów, któ- 
rych dowodem są cytowane już akty 
sądowe, okazuje się jasno, że przedsta- 
wienie sprawy zamieszczone w powo- 
lanem poprzednio sprawozdaniu „Sło- 
wa Polskiego* najzupełniej niesłusznie 
niczgodnie z rzeczywistością i w Sposób 
w najwyższym stopniu cześć moją 
krzywdzący przesądziło Sprąwę na mo- 
ją niekorzyść, zanim ona wogóle „in 
merito“ mogla być traktowana. 

Gzysly w swojem sumieniu oświad.- 
czam, że skargę wniesioną przezemnie 
przeciw. drowi Pierackiemu i drowi 
Dwernickiemu podtrzymuję i z całych 
sił dażyć będę do jej rezultatu, który 
da mi pełną satysfakcję przez ukara- 
nie winnych pokrzywdzenia mnie na 
czci, tym najdroższym skarbie każdego 
człowicka. 

Réwnocześnie donoszę, — że na 
moje żądanie redakcja „(Gazety Poran- 
nej“ zwolniła mnie od spełniania obo- 
wiązków redakcyjnych aż do należyte- 
gc wyjaśnienia tej sprawy, 

Kazimierz Kijanowski. 


popoł. po cenach popułurnicu  ,Grze- 
gorz Dyndala', komeija Moliera Insce- 
nizowana przez Dawida Hermana w stv- 
lu groteski francuskiej Comedie de FA1te 
cieszyła się trwałem , powodzeniem w 
bieżącym sezonie Wileńczyków. Wie- 
czorem o godz. 8.15 „Pokusa' legenda 
dramatyczna  Pragera inscenizowana 
przez Dawida Hermana z ilustracją mu- 
zyczną dra Koflera, dekoracjami Balha 
i baletem Ciesielskiego. 


REPERTUAR XINOTEATRÓW: 
APOLLO: Car Iwan Groźny. 
CASINO: „Miłość i szubienica”. 
CHIMERA: „Rodzina bez moralności". 
FATAMORGANA: „Królewicz fiołków". 
KOPERNIK: Sąd polowy w Sanoku. 
LEW: Car Iwan Groźny. 
MARYSIEŃKA: w polowy w Sa- 

noku. 
PALACE: „Trosk! szatana”. 


PASAŻ: Ken Mavnard. Śmierć bla- 
dym twarzom 

UCIECIIA: »izygody Harry Peela w 
nocnym ekspresie. 

R 

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA, 

Włorek. 25. października: Stanislawa 

Korwin-Szymanowska. Wieczór Pieśni. 

Piątek, 28. października: Mikołaj Or- 
łow, Pianista. 


— p 
INSTYTUT TAŃCÓW „STEN“ 
Niemczynowskiego. Grodzickich 2 
(przedtem „Rhyihmos')  zaunsażował 
Fiolf. Paula Rotha 4 pierwszy czednyci 
instytutów Wiednia Wpisy na najnow- 
sze tańce od 6—8 wiesz. Dziś Dancing 
6 w. 54206 
RAN. 


Pierwszy 
dancing w niedzielę 23. paźdz. 1927 
Począlek o godz. 8 wieczorem Orkiestra 
p. Kordika. 9838 


Z A i Koła Lit. Art, 


——0— 


(p) Konsekracja dzwonów w kościele 
św. Kasarza. Dzwony kościoła św. La- 
zarza przy ul. Kopernika zostały zarekwi 
rowane przez wojska austrjackie w roku 
1915 i odląd został kościół parafialny św. 
Łazarzu bez dzwonów. Inicjatywę spra- 
wienia dzwonów i odnowienia kościoła, 
który uległ zniszczeniu w czasie wojny 
światowej, powziął komitet zarządzający 
Zakładem św. Łazarza pod przewodni- 
ctwem p. Kazimierza Maksymowicza. 
Staraniem Komitetu kościół zostal odno- 
wiony, świalło cleklryczne zaprowadzone 
oraz sprawione zostaly trzy dzwony. 
Dziś, w niedzielę dnia 23. bm. o godz. 
9-tej rano w kościele św. Ļazarza przy 
ul. Kopernika l. 27, dokona J, E. Najprze- 
wielebniejszy ks. Arcybiskup Bolesław 
Twardowski, konsekracji tych dzwonów. 

Zgromadzenie kupców. Dziś w nic- 
dzielę 23. bm. o godz. II przedpoł odbę- 
dzie się staraniem |] wewskiego Słowa 
rzyszenia Kupców, w tegoż sali przy ul 
Hetmańskiej 6. publiczye zyromalzonie 
kupców z porządkizżni dziennym. „Ko- 
nieczność reformy ustawy o patentach 
i podatku przemysłowym, 

Seena „Gwiazdy“ odegra 23. bm. do 
skenały wodewil w £ obrazach Konstan- 
tego Krumłowskiego pt. „Białe farlusz- 
ki“, Opracowania muzycznego podjął się 
prof. Kaz. Abratowski — w jego 1gkach 
też spoczywa natura orkiestry symfon. 
Siow. „Gwiazda, która przegrywac he- 
dzie do licznych śpiewów ewolucji i tań 
ców. Reżyseruje Marjan Lech. "Hlely 
wcześniej do nabycia: cukiernia Fr. Pi- 


Si. 


N», 8301 


tołaja, Łyczakowska 1Ł. 
7-mej. 

Z żałobnej karty. Wczoraj zmarła 
we Lwowie bł. p. Netti Halberowa, wdo- 
wa po kupcu, dożywszy sędziwego wic- 
ku łat 72. Zmarła osierociła synów Ży- 
gmunta i Henryka, znanych w tutej- 
szych kołach przemysłowych i kupie- 
ckich, oraz trzy córki. Pogrzeb odbedzie 
się dziś z domu żałoby przy ul. Pellew- 
na |. 5. na cmentarz izraelicki. 


I. dzień konkursów hippicznych w O. 
K. 8. M. Sprawozdanie z tego dnia z po- 
wodu nawału  wiadonłości bieżących, 
zmuszeni jesleśmy odłożyć do jutra. 

(—) Włamania l kradzieże. Na szko- 
de Heleny Rosochaciej, zam Listopada 
29, skradziono wczo:aj ze strychu gat 
derobę męską i koślrz wart. HU" zi. 
Ze strychu realności przy ul. Listopada 
28. skradziono bieliznę Anny Studnik, 
wart. 400 zł, — Marji Karp (Gipsowa C.) 
nieznany Sprawca skrad! z m.zszkon'a 
lueliznę wart. 90 zł. 

(—) Aresztowania. Do ares tów ed- 
dano wczoraj: les»lora Romaniuha :u 
kradzież garderoby meskiej na szkodą 
Wojciecha Szymańskiego, zam. św. Ja 
cka 20., Abisza Blana za usiłowany kra 
dzież, Stanisława Dopossa i Fe. Tasa za 
kradzież raglanu wart. 156 zł na szke- 
dę Stan. ischera, oraz Wasyla Kuźmiń- 
ca podejrzanego o kradzież ubrama na 
szkodę Karola Macjansk.eśgo. 

(—) Ujęcie oszusta ułicznego, Fuu 
cjonarjusze policyjni ujcli wczoraj ne 
towanego oszusta uliczego F lipa Na- 
dia, który sprzedał wieśniącz'=* Marji 
Kruzik z Prus obcączkę mztaowy zu 
20 zł. 

(—) Bandyta w połrzaska. 


Poczalek o g. 


Oncędaj 


niejaki Józef Rozkczzny, zam przy ul 
Janowskiej 50., napa? na ul. Goldmana 
na mieszkającecą przy tej uliiv Jung 


Bordon, której usiłował zrahowa: pie 
niądze. Na krzyk napadniętej uprysz:k 
zbiegł. Dopiero wczoraj udało się tvea- 
nom policyjnym ująć go i osadzie w a 
resztach. 

(—) Zwyrodniales. Na doniesenir 
łianciszki Kraus, zam. Kaźmierzuwska 
25., aresztowano wcz»raj jej męża Wor 
ciccha, z zawodu xanałarza, za usiłe wa 
ne shańbienie 13-ls.niej Józefy B. te 
wierzoncj opiece Kiadsów 

(—) Dwa wypadki potrącenia przez 
Iramwaje. Wczoraj przy ul. Łyczakow= 
skiej zdarzyły się aż dwa wypadki po- 
irącenia przez tramwaje. Ofiarami tych 
wypadków: 10:letnią Polą Thonówną i 
i8-letnią Miną Lultman, zajęło się Pogo- 
towie ratunkowe. 


Wiadomości 
prymarjusz Dr. 
sów. 


osobiste. Znany okulista 
Zion powrócił z wywcza- 
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Kasyno i Koło Łiteracko-Artystyczne 
we Lwowie rozpoczyna dla swych P, T. 
Członków i Ich Rodzin -— lekcje tańców 
modnych — oraz ćwiczenia laneczne pod 
kierownictwem mistrzów sztuki choreo- 
graficznej. Lekcje, względnie ćwiczenia, 
rozpoczną się we środę wieczorem, 26 bm. 
Inlormacje i zgłoszenia w Komisji życia 
tówarzyskiego od godziny 7—8 wieczo- 


rem 8784-3 
mz 6 


jesienne i Zimowe 
Towary Blawatne 


poleca w wielkim wyborze firma 


SIAGIEWICZ © AKFYSOWSHI 


Lwów — — Rynek 32. 
codziennie popo- 


KONCERT ; ludniu od 5 8-ej 
w (Cukierni JANA WOHNOUTA 


ul Trzeciego Maja 2. 


SULFOGOL,  „LAGKOGII” 


wypróbowany Pa w chorobach dróg 
oddechowych (kaszel, chrypka it d.) 
Do nabycia w aptekach. 
Cena flaszki syropu zł. 2'40. 


—— -n — 
Mieszankę Bohma pije dziecko 
i starzec. 


Składki. 


Dla W. Z.: 5. W. 5 zł 


"GAZETA PORANNA SWOIM CZYTELNICZKOM= 


Kr. 114, 


POGAI 


Lwów 23. października. 

Kwestja małżeństwa i bezżenności 
zajmuje dziś żywiej, niż kiedykolwiek 
stalystyków : socjologów, bywa roz- 
atrząsaną pod rozmaitemi kątami wi- 
dzenią przez prasę perjodyczną i co- 
dzienną, a niemniej żywo odbiła się 
iako problem osobisty w umysłowo- 
ści jednostek. 

I nie dziwnego. Bo w warunkach 
obecnych, gdy walka o byt przybrała 
ostrzejsze iormy, jak za „dawnych, 
debrych czasów”, gdy nie tylko dro- 
Żyzna uirudnia utrzymanie rodziny, 
ale wzinogła się nadto niepewność e- 
gzystencji, tem silmej przeciwstawia 
się egoizm jednostki, wzdragającej się 
przyjmować na siebie ciężar obowiąz- 
ków inlercsowi państwowemu i naro- 
dewemu, dążącemu do jak najsilniej- 
szego wzroslu przez instytucję malżeń 
stwa, rodziny... 

Wobec takiego postawienia kwestji 
jest bezwątpienia wskazane, aby wszy 
szy €weniualni kandydaci i kandy- 
walki do sianu małżeńskiego poznali 
wszystkie plusy ufundowania ogniska 
rodzinnego, aby mogli je porównać i 
odważyć na szali decyzji z ujemnemi 
stronami trzyjęcia na siebie obowiąz- 
ków małżeńskich. 

Bezwątpienia szalę złotej swobody 
kawalerskie; i uieogramiczonej wolno- 
ści mogą przy rozsądnej rozwadza 
przeważyć względy nalury uczuciowej 
. moralnej: pozyskanie w żonie wier- 
nv! towarzyszki i przyjaciółki, pozy- 
skanie w dzieciach cciu życia, który 
w późniejszych latach chroni duszę od 
pustki i wyjałowienia. 

Są to względy  pierwszorzędnego 
znaczenia, o których możnaby mówić 
wiele i dyskutować długo. Ale instytu- 
cja małzeńsiwa oprócz tych heroldów 
nalury moralnej, ma dla swej sprawy 
także i innych rzeczników z regjonów 
naszej lizyczności, związanych bez- 
pośrednio z najsilniejszym z ludzkich 
instynkiów, trybem samozachowaw- 
czym, oragnieniem przedłużenia do 
jak razdalszej granicy swojego życia, 
pelni sił į zdrowia, 

A pod tym względem nowoczesna 
statystyka stanowczo szanse prze- 
chyla na rzecz żonatych i zamiężnych, 
przyczem właśnie mężczyźni są Sez- 
gólniej uprzywilejowani. 

Sądzę, że ze względu na niezwy- 
kłą doniosłość logo zagadnienia zain- 
terssuje Was, Miłe Panie artykuł Dra 
C Wernera, umieszczony w jednem z 
specialnych pism niemieckich, w któ- 
rym autor z prawdziwie niemiecką 
dokładnością wykazuje, że w stanie 
małżeńskim, zwłaszcza mężczyźni ży- 
ją znacznie dłużej, aniżeli kawalero- 


Dodatek tygodniowy do Nr. €301 z dnia 24 pażdziernika 1927. 


PoG radnketa SFWINY PEŁEŃSKIEJ. 


JANKA. 


| wie, iakoteż że na ogół cieszą cię lep- 


szem zdrowiem . 

Obok dat statystycznych, przyto- 

czonych na poparcie swego twierdze- 
nia, autor na wstępie przypomina in- 
teresującą polemikę, jaka się wywią- 
załą w tej kwesiji na wstępie 19 wie- 
ku między słynnym doktorem Hufe- 
landem, a jeszcze wd niego słynniej- 
szym, znakomitym filozofem Emanue- 
lemn Kaniem. Hufełand, którego moż- 
naby nazwać prekursorem Steinacha i 
Woronowa, w swojem dziele, p. t. 
„Makrcbiotyk ra czyli sztuka przedłuże- 
nia życią 1udzkiego”, jako jeden z nat- 
lspszych ercdków, prowadzących do 
tezo calu, zaleca małżeństwo. 

Zdecydowanym przeciwnikiem teo- 
rji Hufelaada okazal się Kant, który 
polożył cały swój aulorytet osobisty 
ne zwaiczanie tego twierdzenia. W je- 
dnem ze swoich pism wywodzi, że 
bylby rzeczą bardzo trudną dowieść, 
ża ludzie, którzy ylożyli szczególniej 
sędziwego wieku byli przeważnie żo- 
naci, natomiast można się naocznie 
przekonać, ze starsi mężczyźni nieżo- 
naci, lub też wcześnie owdowiali, wy- 
giada:ą młodziej i dzielniej, aniżeli ich 
rówieśnicy, żyjący w stadle małżeń- 
skięm. 

W owce epoce trudno było o miaro 
damme rczs:rzygnięcie sporu pomiędzy 
Kantem a Hufelandem. ponieważ sta- 
tystyka była jeszcze nie istniejącą ga- 
łęzią wiedzy, brak było zatem nauko- 
wsżgo sprawdzianu. 

Dzisiaj rzecz ma się inaczej. Sta- 
tystyka bcwiem potwierdziła zupełnie 
zdanie Uuie'anda przeciw jego znako- 
raiiszemu oponentowi, 

Tabele statystyczne wszystkich kra 
jów wykazują bowiem niezbicie, że ka- 
walecrowie we wszystkich stopniach 
dojrzałości, cd lat yiwudziestu w górę 
żyją przeciętnie krócej, amiżeli żonaci, 
a różnica na korzyść tych ostatnich 
wzmaga się z postępem lat. 

1 tak na 1000 mężczyzn dwudzie- 
stoietnich umiera 5 kawalerów, a 8 
żonatych. Lecz już u trzydziestolet- 
nich różnica. jest jeszcze znaczniejsza, 
bo na 8-miu kawalerów tylko 3 żona- 
tych; u czierdziestoletnich wypadają 
wypadki Śnuerci na 15 kawalerów — 
7 żonatych; u  pięćdzięsięcioletnich 
25-ciu na 15... 

Z tego wynika, że przypuszczalna 
Jługość zycia kawalera jest znacznie 
niniejsza, aniżeli żonatego. 

Takie seme, a nawet gorsze wyni- 
ki wykazują tabele statystyczne odno- 
śnie do wdowców. 

Śmiertelność wdowców jest jeszcze 
większa. aniżeli kawalerów. I tak na 
1000 mężczyzn pięćdziesięcioletnich u- 


gł: 
miera tylko 5 żonatych, 11 kawalerów 
a 14 wdowcew. 

U kobiet stosunek ten jest inny. 
Przedstawia się zwłaszcza w niektó- 
rych ckresach życia mniej konzystnie 
dla mężatek, lecz niemniej w ogólnym, 
ostatecznym wyniku obliczeń staty- 
stycznych wykazuje jednak, że długo- 
wieczność mężatek jest większa. 

Z dat dych interesujące będzie 
stwicrdzenie, że w wieku od 18 do 
2ż-go rocku życia śmiertelność mężatek 
„ast większa, aniżeli panien. Lecz już 
z ukończonym 23-<im rokiem stosunck 
ten przesuwa się na korzyść mężatek, 
chociaż procentowo nie dosięga tej roz 
piętości jak u mężczyzn. 

Niemniej imieresującemi jak same 
daty będa zapewne ich naukowe ko- 
mae ntarze. 

Sla'ystycy i lekare tłumaczą 
sztzeginie wielki procent śmiertelno- 
ści wśród wdowców tem, że przeważ- 
na część męrczyzn i to takich, którzy 
czują się xardziej krzepcy, żeni się po 
raz drugi wkrótce po śmierci żony, 
pozostają więc wdowcami przeważnie 
ludzi: słabsi, mniej żywotni. 

oważne znaczenie natomiast wię- 
kszej długości życia żonatych przypi- 
sać należy hvgieniczniejszym warun- 
kom ich zycia, jakoteż większej jego 
syslematvce, ograniczaniu wybryków 
seksualnych, szerokiej zabawy w za- 
dymionych  nieprzewietrzanych loka- 
lach i tym podobnym  prerogatywom 
złote” kawa,erskiej wolności. 
Spoko ne i wygodne życie domo- 
. opieka troskliwa. kobiety, a wresz- 
zdrowy domowy wikt są bezwąt- | 
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 statecznie rozwinięta, 


pienia ważremi czymmikami dla pnze- 
dłużenia zycia i zachowania zdrowia. 

Z tego zatem wynika, że  jakkol- 
wiek nie da się zaprzeczyć, że żona 
stanowi cieżkie obciążenie budżetu w 
czasach, gdy socjalne uprzywilejowa- 
nie żonatych nie pozostaje w żadnym 
stusunku do kosztów utrzymania ro- 
dziny, lo jednak jest ona zarazem 
bardzo poważną asekuracja przedłuże- 
nia życia i zdrowia. Gdy się zaś nadto 
położy na drugiej szali te wszystkie 
okazje do wydatków i trwonienia pie- 
niędzy, jakie ma kawaler w znacznie 
wyższym stopniu, niż żonaty, to oka- 
Że się, że nawet pod względem finan- 
sowym w bŁardzo wielkiej ilości wy- 
padków, małżeństwo nie jest najgor- 
szym 1Interesem. 

Pozostaje => do wyjaśnienia, 
dlaczego dla kobiet zamężnych sta- 
tysiyka wypada mniej pomyślnie, ani- 
żeli dia ruężczyzn żomatych. 

Przyczyny szukać tutaj potrzeba w 
nichezpieczeństwach stanu udmienne- 
go, porodu i w ogóle macierzyństwa, 
cp zwłaszcza wówczas, gdy. dziewczy- 
na wychodzi zbyt wcześnie zamąż, 
zanim jej organizm doszedł do pełne- 
gp rozwoju i zmęznienia, stanowi po- 
wazna: zagrożenie jej życia i zdrowia, 

Natomiast gdy kobieta jest już do- 
wówczas mimo 
trudów macierzyństwa, jakoteż cięża- 
ru obowiązków domowych i wychowe- 
nia dzieci, małżeństwo jest dla niej 
gruntem najwłaściwszym, na którym 
jej lizyczneść najlepiej się rozwija. 

J. P. 


Z dziedziny made, 


Wielkie rewje mody jesiennej. 


Paryż w październiku. 

W Paryżu sezon rewij mody już 
się rozpoczął w całej pełni. Worth, 
Philipp Gaston, Drecoil, Relong, Jean- 
nə, Zanoin i tylu innych wielkich mi- 
strzćów króiestwa szyku i elegancji 
prześcigają się w oryginalnych pomy- 
slash, w wytwonności kolekcyj. 

Nia można pominąć milczeniem, 
że należyty efekt tych kalekeyj i ich 
pełna wartość mają być tylko ocenio- 
ne w zupełności w tem śrądowisku, w 
którem zostały utworzone. w świetnej 
ville lumiere, przodującej jeszcze za- 
wsze niepodzielnie w życiu świało- 
wen. 

Dla większej liczby tych wszyst- 
kich nowych kreacyj mody potrzebne 


jest (ło Paryża, jego świetne promena- 


dy, zebrania towarzyskie, festyny, tea- 
try, music halle i koncerty Na tem 
tle tylko lub też na słonecznej Rivie- 
rze może się rozwinąć cała wspania- 


łość wszystkich nowych przepięknych 
tkanin, fantazyjnych płaszczów i fu- 
ler, cały blask flilrów, dżetów i stra- 
sów całe barwne bogactwo nowych 
tcalet, r 

I zaprawdę tylko na wielkiej ta- 
rasie schodowej Opery Paryskiej lub u 
wejścia do sal Kasyna w Monte Carlo 
lub Nizzy można sobie wyobrazić 
wspaniałą kreację domu Philipp et 
Gaston — czarną aksamitną cape, ca- 
łą zahaftowaną w błyszczące promie- 
nje atlasów, noszącą te promienne 
słońca nie tylko z wierzchu, ale i 
wewnąirz na kosztownym _jedwabiu 
pedszewki. 

Nie w innem środowisku również 
byłaby na miejscu przecudna jak ma- 
rzenie suknia stylowa z kolekcji Cai- 
lct socurs z powiewnych, rozkołysa- 
nych fal tiuicwych, niebieskich i ró- 
żowych. meniacych się jak zjawa z 
bajki, z tyłu wydłużona ze skróconą 


D. 


w przedziwnej harmomgi linią przodu. 

Lecz, o iie nie każda z prezento- 
wanych tuta: kreacyj, nadawałaby się 
ao przeniesienia*w* inne, skromniejsze 
milieu, to jednak dla korespondentów 
pism zagranicznych, jakoleż z przed 
elawic.ż i kranzy kraw,eckiej, przyby- 
łych z mniejszych środcwisk, mają te 
rew;: niemniej dużą wartość praktycz- 
ną. Caja one cgóiną impresię kierunku 
modly cbezne, ı jej zasadniczych wy- 
tycznych, pczwaiają na przegląd wszy 
stkiego, co nowy seżcu przynosi i :.2 
wybór właściwy dla każdego środowi- 
ska. 

Zatem, zo w formie najwięcej ude- 
rza, to, że tak powiem, niezwykła fo- 
togeniczneść sukien obecnego sezonu, 
jakby obliczonych specjalnre na efekt 
okranowy -— objawia się to w ruchli- 
wej inji nowych toalet i w ich orygi- 
malnej zadziwiającej nieregularności 
zwłaszcza Jeśli chodzi o toalety stroj- 
ne, wieczorowe, 


Suknia wieczorowa o nowej liuji. Ta 

wytworna toaleta z botów przedłużona 

jest wykonana z dwóch odmiennych ina 
terjałów popielatej crepe roma." 


chif'on 


wieczorowa z velours 
z silnie zaakcentowanem przedłuzen:em 
linji boky 


Toaleta 


„KOBIETA W DOMD r SALONIE" 


Suknia jumperowa w nowym Stylu, wy- 
konana w trzech tonach. 


Aie i t. zw. „petites robes' spor- 
towe są zachwycające: pull over i jer- 
sey raye w paski naturalnie poprzecz- 
ne, a do tego spodniczka z jersey 
kasha gładkie;, koniecznie w grube fal- 
dy układane lub też w kontrafałdy, z 
zupełnem niemal pominięciem plisowa- 
n:a. Uderza także silnie podniesiona 
unja przodu. podczas gdy z tyłu spod- 
nica się wydłuża, co spolyka się na- 
wet, naturalnie w umiarkowanym sto- 
pniu nawet przy sukniach sportowych. 

W sukniach wieczorowych i stylo- 
wych są te wydłużenia znacznie śmie] 
sze 1 hardzie, fantazyjne. Niektóre su- 
knie z tyłu lub z boków niemal doty- 
kają ziemi, Za to nie widzi się apel 
nie trenu. 

Charakierystyczną również d'a o0- 
becnej mody jes. hegemonija metalicz- 
nych eieklów. Nietylko trykotaże są 
przetykane złotem i srebrem, ale rów- 
nież materiały wełniane i jedwabne, a 
dalej tej predylekajj do metalicznych 
efektów dowodzi wprowadzenie do ko- 
lekcyj obecnego sezonu nowego rodza- 


ju lam wyglądających jak rozbite na | 


niesłychanie cienkie blaszki złoto, lub 
jak połyski:wa staniola, 

Ciekawą nowością są smokingi z 
lamy złołej lub srebrnej do stylowych 
spodniczek tiulowych, noszących u do- 
łu bogate riusze z tego samego mats- 
riału. 


f 


Do metalicznych efektów należy 
zaliczyć także pailletty, które w tym 
roku są wielkie i błyszczące jak bla- 
cha = F 

W jednei z kolekcyp widziałam 
suknię wieczorową, całą haftowaną 
stalowemi pailletami od najdrobniej- 
szych, aż do dochodzących wielkości 
dziesięcio-gioszówki. 

Niezwykie urocze nowości zawie- 
rają również kolekcje płaszczów i fu- 
ter... Szczególniej wytworne są pla- 
szcze z nowych gatunków kasha, no- 
szących wielce skomplikowane naz- 
wy: kashaveiline, veilakasha bure, vel- 
ladiale, tkaniny, niezwykle miękie, 
lekkie i ciepłe w rozmaitych deseniach 
jadnokclerowych z podwójnej nici lub 
ten w: ten. 

Ciepłe, miękie, opływające w nie- 
naganncj linji postać kobiecą stały się 


Dwa szykowne płaszcze sportowe z wy 
sokimi kołnierzaini futrzany'n. 


niezktędne w toalecie kobiety elegan- 
ckise] w każdej porze roku. 

Nosi się je do „petite robe“ iedno- 
stajnej lub z dwóch części, również 
wykonane) w kasha, doprowadzonej 
do niezwykłe, delikatności tkaniny. — 
Wyobrażenie o yielikainości tego wy- 
robu fmoże dać jej waga. Gdy w zesz- 
łym sezonie tkanina, stanowiąca der- 
nier cri t. zw. mouslicrepella ważyła 
90 gramćw —- obliczałąc wagę jedne- 
go metra to nowość obecna ,.diersa- 
kashahulle" waży tylko 67 gramów. 

Suknia z tej tkaniny, uoszącej hi- 
szpańskie miano, mimo że nie pocho- 
dzi z Hiszpanii, jest de rigueur w gar- 
derobie eleganckiej mondainy. 


Ima, 


Z hygjeny medycyny domowej, 


Nie należy lekceważyć zadraśnięć, skaleczeń 
i innych lekkich uszkedzeń cia:a. 


Lwów, 23 października. 

W życiu kobiccem, w pracach do- 
mowych zdarzają się szczególniej 
często lekkie zadraśnięcia lub też 
poparzenia. Czy lo przy kuchni, czy 
przy sprzątaniu lub prasowaniu tak 
Ęłaiwo o takie drobne wypadki, na 
które zazwyczaj nie zwraca się pil- 
niejszej uwagi. Niemniej jak na ta- 
kie i tym podobne uszkodzenia u 
dzieci, kióre przy zabawie i psolach 
Bardzo czeslo „Coś tam sobie zro- 
pias 

A jednak, aż zbyt często tragiczne 
albo przynajmniej przykre wypad- 
ki powinny być ostrzeżeniem, że 
tych drobnych na pozór, bez zna- 


czenia wypadków nie należy trak- 
tować zbyt lekko. 

"Znam naprzykład taki wypadek, 
że  dwunastolectnia dziewczynka 
podczas zabawy uderzyła się w ko- 
lano. Ranka była nieznaczną, na- 
weł mało krwi uszło, nikt na to nie 
zważał, dziewczynka dalej chodziła 
do szkoły i zdawało się, że wypadek 
przejdzie bez skutków. 

Dopiero po pewnym czasie dzie- 
cko przy obiedzie zaczęło się skar- 
żyć na trudność w poruszaniu szczę 
kami, a przy kolacji już zupełnie 
nie mogło jeść. Przywołano lekarza, 
lecz było już za późno. Przyszedł 
tężec i dziecko umarlo. 
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Jakie może być wytłumaczenie 
tego tragicznego wypadku? 

Oto do ranki dostały się bakcyle 
tężca wszędzie bardzo licznie roz- 
siane, a ponieważ ranka prawie że 
nie krwawiła, więc bakcyle nie zo- 
stały wydalone, gdy zaś również 
nie zasiosowano żadnego środka 
desinfekcyjnego, rozmnożyły się w 


organizmie i sprowadziły śmierć 
dziecka 
Ten wypadek najlepiej dowo- 


dzi, że mie należy lekceważyć drob- 
nych skaleczeń, a niemniej, że trze- 
ba ich ewenlualnym złym skutkom 
w racjonalny sposób umieć zapo- 
biec. Tymczasem i tam, gdzie się 
„radzi“ na te wypadki, aż nadto czę 
sto postępuje się błędnie i przez sio- 
sowanie nieodpowiednich środków 
sprawę nieraz pogarsza, zamiast ją 
polepszyć. 

Jak wiadomo, każda ranka po- 
siada naturalną tendencję do ule- 
czenia, nie należy jej tylko tego u- 
trudniać przez zle warunk zewnę- 
trzne. 

Lecz na palcach, odzieży, w po- 
wielrzu znajduje się mnóstwo bak- 
cyli, które mogą dostać się do ranki 
i sprowadzić zatrucie krwi. Wystar 
czy do lego czasem najlżejsze na 
pozór zadraśnięcie. 

W przeglądzie środków zarad- 
czych musimy najpierw zacząć od 
tego, czego czynić nie należy. A 
więc powinniśmy się wystrzegać 
dotykania ranki palcami, przycis- 
kamia lub obwiązywania jej brud- 
ną chusltką, czy podejrzanej czysto- 
ści szmalką, żeby zalamować krew. 

Przeciwnie należy pozwolić, aby 
krew dobrze ściekła, Przez upływ 
krwi bowiem natura sama zapobie- 
ga pozosianiu w rance szkudliwych 
zarodków. Nie należy również załe- 
piać skaleczenia piastrami angieci- 
skimi ilp, tamować krwi domo- 
wym sposobem przez owijanie ran- 
ki pajęczyną, nalepianie gliną, prze 
żutym chlebem, cebula, nawozem 
krowim, zanurzaniem skaleczonego 
członka w maydlinach itp. Te wszy- 
sikie domowe środki moga mieś 
jak najgorsze następstwa. 

A leraz powiedzmy z kvici, co 
robić należy. Najlepszą desinfekcją 
nauki jest zapędzłowanie jej jody- 
ną, to jest 5-procentowyin alkoho- 
lowym rozczynem jodu. Dlatego jo- 
dyna powinna się zawsze znajdo- 
wać w każdej domo'v-j apleczce. 
Po zapędzlowaniu rank’ jodyna lub 
przemyciu jej watą zanurzona w jo 
dynie, należy ją obw aza banda- 
żem sterelizowanym, k'órv również 
powinien się znajdować zawsze pod 
ręką. 

Przy poważniejszych 
niach natomiast powinno się na- 
tychmiast zwrócić o pemoc do le- 
karza, zwłaszcza jeśli po upływie 
paru godzin po wypadku, ból się 
powiększa zamiast s: uśmierzyć, 
jeśli występuje dokoła ranki pie- 
czenie i ranka zaczyna narywać, 
puchnąć i sinieć. 

Oparzeliny należy posmarować 
maścią borową i owinąć gazę sle- 
relizowaną.  Pęcherzy. wystepują- 
cych przy oparzeniach nie można 
przekłuwać szplką, bo tego rodzaju 
zabieg także może tylko lekarz prze 
prowadzić odpowiednim instru- 
mentem. 

Male zranienia goją się zwykle 
łalwo same, o ile się ich nie zaa'e- 
czyści. Tego niebezpieczeństwo je- 
dnak zawsze strzec się potrzeba. a 
najlepszym środkiem zapobiecgaw- 
czym jest zawsze jod. 


zranie- 


Alia. 
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odoeda sę na ujeżdżałni 5. M. 


(ui. Cetnerowska) dziś dnia 23 października 
Cena wstępu 3, 2 i 1 Zł. 


Ze sportu. 


FOGOŃ-—POLONJA. 
Lwów, 28. października, 

Program dnia dzisiejszego przedsta- 
wia się bardzo skromnie, Zamiast I. F. 
C. gościć będzie Pogoń przemyską Po- 
lonię, która w żadnym wypadku nie 
sprawi te; emocji co spotkanie z Kato- 
wiczanami. Szkoda, że przez niervz- 
sądny krok pezbawiła się Pogoń intere- 
sującego, kasowo pewnego meczu. Sta- 
lo się: Teraz trzeba więc łatać jak się 
da. Zawcdy Pogoni z Polonią odbędą 
się na boisku Pogoni o godzinie 14.50 
ncpoładnin. 

Czarni wyjechali na Górny Śląsk, 
gdzie spróbują wydrzeć Ruchowi dwa, 
a przynajmniej jeden punki. Z podob- 
nym zamiarem wybrała się Hasmonsa 
do Warszawy. Przeciwnikiem jej bę- 
dzie Poionja 

x 
CZY FIFA INTERWENJOWAŁA 
W PZPN-ie? 
Lwów, 23. października 

Prawic w całej prasie polskie; po- 
jawiły się wiadomości, jakoby FIFA 
jnterweniowała w PZEN-ie, domagając 
Się likw:dacii rozłamu i grożąc w prze- 
ciwnym razie nawiązaniem kontaktu 
~ z Ligą. Na pedstawie oseh'stej rozmo- 
vy z wicepiezydentem FIFA p. inż. M. 
Fischerem z Budapesztu  slwierdzić 
mcżemy. że Federacja piłkarska nie po- 
dejrnowała absolutnie żadnych oficjal- 
nych kroków w Polskim Zw. Piłki Naż- 
ni. Jeden z naczelnych kierowników 
FiWA cfiarcwał się natomiast pośredni- 
czyś pomiędzy powaśnionemi stronami 
i w tej sprawie zwrócił się prywatnie 
do p. dr. Cetnarowskiego. W czasie, 
gdy cruszczaliśfny Budapeszt, odpo- 
wiedzi dr. Celnarowskiego jeszcze nie 
była, N. S. 


x 
Z ŻYCIA NARCIARZY. 
Dziś deklamacje. — W poniedziałek 
zaczynamy, — Dokończy p. Stolpe. 
Lwów, 23. pażdziernika. 
Kierownictwo Ośrodka Narciarskie- 
gu we Lwowie zawiadamia  zgłoszo- 
nych narciarzy zawodników, że dekla- 
racje, program i regulamin wpłynęły 
do Towarzystw i Sekcyj Narciarskich. 
Deklaracje te muszą być podpisane 
przez zawodników najdalej do soboty 
dnia 22. października, Oficjalne otwar 
ETIA TH MAEZECE NEMEOWZ RC MAKONFC E TREE SETTWE OT ORCEJE TO "RR OE POZZO TAB] 
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RUDYARE KIPLING. 


Opowieść szeregowca 
Leareyda. 


Zdala od mieszkań oficerów kom- 
panijnych z ich wieczną 1nspekcją 
mundurów, zdala od wściubskich sier- 
żantów, «o wywęszyć potratłią każdą 
faikę ukrytą w poduszkach, w odle- 
głości dwu mil od zgiełku obozu, leży 
„pułapka, 

Jest to stara, wyschnięta studnia, 
ocieniona gęstym splotem gałęzi pi- 
palu i otoczona wysoką trawą. 

Tutaj te wiele lat temu, szerego- 
wiec Ortherie urządził swój skład, 
prawdziwą menażertę żywych i mar- 
twych rzeczv. które niebezpiecznie by- 
ło trzymać w kasarni. 

Tu gromadził on kurki rasy Hon- 
din i foksterery o wąspliwem pocho- 
dzeniu 1 więcej niż wąłpliwem prawie 
własności, gdyż Ortheris był niepopra- 
wnvin kłusownikiem a w całvm pul- 


w goen 


1 


| Kącik radjowy. 


PROGRAM AUDYCJI RADSOWYGH. 


Niedziela, 23, października 1927, 


Warszawa (1111): 12.15 Koncert chó- 
ralny „Echa Krakowskiego“. Transm. z 
Filnarmonji. 15.15 Koncert z Filnarmonji 
Warszawskiej (orkiestra, chór mięszany). 
19.10 Odczyt: „Ludność Polski. 20.30 
Koncert orkiestralny. 22.30 Muzyka ta- 
neczna. 

Kraków (500): 20.30 Koncert pośw. 
muzyce francuskiej (E. Bandrowska-Tur- 
ska). 22.30 Muzyka sałonowa. 

Poznań (280): 20.30 Koncert muzyki 
polskiej (Chór, Z. Fedyczkowska — so- 
pran). 22.20 Muzyka taneczna. 

Wrocław (322): 19.30 Orkiestra rosyj- 
ska. 21.00 Transm. z zawodów sporto- 
wych. 22,380 Dancing. 

Lipsk (366): 20.15 Wieczór koncerto- 
wy komp. lipskich. 2215 Wyjątki z ope- 
retek. 22.45 Muzyka taneczna. 

Stuttgart (380): 20.00 Wieczór rozmai- 
tości (orkiestra, śpiew). 

Hamburg (394): 20.30 Wieczór pośw. 
tańcom narodowym. 

Frankfurt (428): 
opery Kreneką „Jonny spielt auf". 
Jazzband. 

Brno (441) 20.00 Wyjątki z io Sme- 
tany. 21.00 Orkiestra. 

Langenberg (468): 19.30 „Niziny”, o- 
pera D'Alberta. 22.30 Muzyka taneczna. 

Berlin (484): 20.20 Wieczór koncerto- 
wy (orkiestra, sopran). 22.30 Dancing. 

Wiedeń (517): 18.00 Transmisja z ope- 
ry R. Wagnera „Die Meistersinger von 
Nuernberg". 

Budapeszt (555): 
retka Jacobi'ego. 

Monachjum (535) 21.00 Komedja A. 
Strindberga. 22.30 Muzyka rozrywkowa 


19.30 Transmisja z 
22.30 


19.45 „Sybill“, ope- 


Poniedziałek, 24. października 1927. 

Warszawa (1111): 18.15 Transmisja 
muzyki tanecznej z kawiarni „Gastrono- 
mja“. 19.35 Lekcja języka. francuskiego. 
20.30 Koncert kameralny (Muzyka ro- 

syjska). 

Kraków (500): 20.00 Hejnał z wieży 
Marjackiej. 20.30 Transm. z Warszawy- 

Poznań (280) 20.30 Koncert (sopran, 
tenor, orkiestra mandol.). 22.30 Muzyka 
taneczna. 

Wrocław (322) 20.30 Nieznane utwory 
Jana Straussa odegra orkiestra. 

Królewiec (329): 20.15 „Wer weint 
um Jucke nack“, tragikomedja H. Reh- 
fischa. 

Praga (349): 19.30 „Das Schwalben- 
nest“, operetka Graa:custeedtena {Irans 
misja z teatru). 22.30 Dancing. 

Lipsk (366): 20415 „Die heimliche 
Ehe“, opera kom. Cimarosy. 22.15 Dan- 
cing. 

Stuttgart (380). 20.00 Recital fortepia- 
nowy Huberta Giesena (Bach, Beethoven, 
Chopin). 

Hambury (394): 20.00 Wieczór muzyki 
ludowei (sopran, alt, tenor). 

Frankfurt (428): 20.15 Konert 
cytrze (R. Grunwald). 

Langenberg (468): 21.15 Wieczór mu- 


na 


zyki słowiańskiej (Dworzak: Różycki, 
Borodin, Mussoryski). 22.30 Muzyka ta- 
neczna. 


Berlin (484): 21.00 Wieczór autorski 
O. M. Graia. 22.30 Muzyka taneczna ze 
śpiewami. 

Wiedeń (517): 20.05 Muzyka dawna 
(kwartet kameralny, śpiew). 

Monachinm (535): 21.00 Transmisja 
programów stacji europejskich. 

Budapeszt (555): 20.30 Kencert wę- 
gierskich filharmoników. 

Hilversum (1060): 2205 Wieczór pie- 
śni hebrajskich (Chór). 


RE 1af 


cie ośrodka nastąpi w ERY" dn. 
24. bm, o godz. 6.30 wieczorem w sali 
gimnastycznej gimn. I. przy ulicy Ku- 
bali. Otwarcia dokonają: Przedstawi- 
ciel Wojewódzkiego Komitetu W. F. i 
P. W. pplk. Lewicki, przedstawiciel 
Miejskiego Komitetu mjr. Jędrychow- 
ski i przedstawiciel P. Z. N. Po otwar- 
ciu o godz. 7-mej nastąpią pierwsze 
ćwiczenia. 


ku najzręczniejszych złodziei psów, 
potrafiłby się jeszcze wybić na czoło. 

Nigdy już nie powrócą te piękne, 
próżniącze wieczory, kiądy to Ortheris, 
nucąc tęskne piosenki, kręcił się u 
otworu studni, niby znachor pomiędzy 
ofiarami swego kunsztu, podczas gdy 
Learoyd siedział w zagłębieniu i pra- 
wił mądre rady na temat obchodzenia 
się z kundlami a Mulvaneyę Siedząc 
na zwisającej i skrzywionej gałęzi pi- 
palu, huśtał się nad naszemi głowami 
swemi ogramnemi butami, jakby nas 
błogosławił i raczył nas swemi miłos- 
nemi i wojennemi opowiadaniami oraz 
zwierzał się z interesujących spostrze- 
żeń o miastach i ludziach. 

Orther'sie — coś osiadł teraz w 
małym, tak długo z utęsknieniem wy- 
czekiwanym sklepie z wypchanemi 
ptakami; Lcaroydzie — coś wrócił do 
oczyzny, poważany teraz w mglistym 
kanienistym kraju północnym, pośród 
zgiełkiiwych warsztatów tkackich w 
Bradford;  Mulvaneyu — szpakowałty, 
łagodny, Ulissesie mądrości, marnieją- 
cy obecnie gray robotach u tedne: z li- 


daje niebywałe wyniki. 


MOTOR TS po PR 


LAMPA GŁOŚNIKOWA 


AELEFUNREN 


łądać wszędzie. 


ARE JE ze zę o amator- 
kim trenerem szwedzkim p. W. Stol- 
pem, który .po ukończeniu suchej za- 


prawy w ciągu grudnia obejmie tre- 
uing na śniegu. P. Stolpe obejmie tre- 
ning tylko tych zawodników, którzy 
przeszli w tym ośrodku zaprawę. Zna- 
komite rezultaty ©siągnięte przez p. 
Stopego w Zakopanem jako trenera 


M BE -->> ME ||| E A AZER A ZE w, 


Ośrodek narciarski jest w | P. Z. N. pozwalają wróżyć wydatne I 


podniestenie 


Iwowskich. 


się klasy zawodników 


* 

Maiopojski Kinb Motocykiowy i 
Sekcja Narciarska L. K. S. Pogoń do- 
noszą, że nagrody za biegi o „Mistrzo- 
stwo Klubu, „Zamknięcie sezonu“ i 
wycieczki turystyczne zosianą rozdane 
podczas wieczornicy, która odbędzie się 
w ika!u Pogoni (ul. Ruiowskiego 23, 
I. p.) w poniedziałek, 31, października 
br. o godz. 9 wiecz. Wstęp dla zawod- 
ników walny. 

Zarząd Sekcji Kolarskiej LKS, „Po- 
goni’ poleca wszystkim członkom, a 
szczególnie; zawodnikom uczęszczać 
na gimnastykę, którą prowadzić będzie 
instruktor Gśrudka Wych, Fiz. i P, W. 
p por. I Buran począwszy od dnia 25. 
bm w lekalu „Pogoni“ we wtorki i 
piątk. od godz, 7 do 8 wiecz. Strój: 
spodenki i pantofle, 

Sekcja szermiercza LKS. „Pogon“ 
uruchamia treningi z dniem 24, paź- 
dzi*rnika Lr. w sali szermierczej „So- 
koła Macierzy“ (wejście od ul. Sokoła, 
II p) w roniedziałki i piątki od godz. 
7 do 8 wiecz, Pierwsza lekcja w po- 
ni:działek, 24 bm. o godz. 7. wiecz. 
Trening! prowadzą fechtmistrze pp. Le- 
Lędziowski i Staniszewski. 


x 
Z TEGOROCZNEJ WYSTAWY SAMO- 
GHODOWEJ OLYMPIA W LONDYNIE. 


Jak się dowiadujemy, firma Austro 
Daimler we Wiedniu otrzymała następu- 
jacy telegram radjowy: Londyn 6758—63, 
10. 10. 1927 9/45, Olbrzymie tlumy oblę- 
gają stoisko Austro Daimler na wystawie 
samochodowej w Olympiji stop niebywale 
Zainteresowanie dla nowego podwozia 
typ ADR, stop czytajcie Times, Daily 
Mirror i inne sprawozdania, stop techni- 
czni eksperci oświadczają jednogłośnie, 
że jest to największą przełomową nowo- 
ścią ostatnich 7 lat i pierwsze praktyczne 


rozwiązanie problemu ramy podwozia 
stop Austro Daimler Londyn. 8821 
BERETE 


Dno nędzy. Naprawdę złotemu i nigdy 
niezawodzącemu sercu Czytelników na- 
szych polecamy wdowę po poważnym 
rzemieślniku lwowskim, matkę legjonisty i 
obrońcy Lwowa, który zmarł z odniesio- 
nych run — znajdującą się obecnie w obli- 
czu śmierci głodowej. Nieszczęśliwa sta- 
ruszka jest nadto ciężką kaleką tak, że zu- 
pełnie najdrobniejszej nawet kwoty nie 
jest w możności zapracować. Datki przyj- 
muje Administracja dla „Matki obrońcy 
Lwowa” 


nji kolejowych w Indjach centralnych, 
osądźcież teraz, żali zapomniałem da- 
wno minionych dni u pułapki. ka 
* - 
Ortheris chce zawsze wiedzieć 
wszystko lepiej od innych i twierdzi, 
że nie była żadną prawdziwą damą, 
ale surazyiką. Cera jej była wpra- 
wdzie cośkolwiek ciemnawą, o to nie 
chcę się sprzeczać, ale że damą była, 
to była. Dlaczego nie miała nią być? 
Miała własny powóz i parę dobrych 
koni w zaprzęgu, a włosy jej były 
naoliwione tak pięknie, że można było 
w nich przejrzeć się. Nosiła diamen- 
towe pierścienie i złoty łańcuszek, suk 
nie z jedwahiu i atłasu, które musiały 
dużo poci | bo nie są to tanie 
sklepy. którehy z jednej materj; aż 
tyle miały na składzie, by wystarczy- 
ło na taką figurę, jak jej. Nazywała 
się mrs. de Sussa, a poznałem się z nią 
przez Ripa, pieska, który należał do 
naszej pani pułkownikowej. 
Widziałem już moc psów, ale Rip 
był najpiękniejszym okazem madrego 
ioksteriera, jaki oczy moje oglądały. 


Umiał poprostu wszystko, tylko nie 
mówił, a pani pułkownikowa darzyła 
go większem zaufaniem, niż niejedne- 
go chrześcijanina. Miała ona dzieci, 
ale te były w Anglji i to było powo- 
dem, że Rip był rozpuszczony, bo ào- 
stawały mu się wszystWie pieszczoty, 
które należały się dzieciom. 

Ale w Ripie było coś z włóczęgi — 
miał mianowicie to paskudne przy- 
zwyczajenie, że wyrywał się z obozu 
i przeszukiwał całą stację, jakby był 
oficerem inspekcyjnym i musiał wszy- 
stkc przejrzeć, 

Pułkownik kilkakrotnie dobierał 
mu się za to do skóry, ale Rip nic 
sobic z tego nie Tobił i w dalszym 
ciągu odbywał swe ronty, myrdająe 
przytema ogonem jakby chciał sygna- 
łami ilagowemi podać światu do wia- 
domości, że dobrze mu się powodzi, 
albo że dziękuje za łaskawe zaintere- 
sowani lub też, co tam słychać 
z wami? 

Ale pulkownik nie miał psiego ro- 
zumu i wziął go na łańcuszek, 

(C. d. n.) 


2 się, 
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Życie gospodarcze. 


W SPRAWIE PRZESUNIĘCIA CZASU 
PRACY W HANDLU OWOCOWO-GUKR. 


Lwów, 23. października. 


Dnia 18. bm. odbyła się w Izbie han 
dlowej i przemyslowe) konferencja w 
sprawie ewentualnego przesunięcia godzin 
trzymania oworem sklepów, budek, kio- 
sków i słraganów owocowo-cukrowych 
we Lwowie w ten sposób, by w porze zi- 
mowej od 1 październ. du 1 kwietnia) 
przedsiębiorstwa te otwierane były 6 go- 
dzinie 11 rano, a zamykane o godzinie 
21-ej wieczorem, W konferencji wzięli u- 
dział liczni reprezentanci  inieresowa* 
nych sfer kupieckich, oraz delegaci In- 
spektoratu Pracy, Magistratu m. Lwowa, 
oraz Dyrekcji Policji. Po przedstawieniu 
sprawy przez wicedyrektora Izby dra 
Wachtla: mówcy z branży owocowo-cu- 
krowej uzasadniali konieczność przepro- 
wadzenia powyższej zmiany w dotychczas 
obowiązujących normach trzymania skle- 
pów otworem. natomiast przedstawiciele 
branży ogólno-spożywczej sprzeciwili się 
jakimkolwiek zmianom w dotychczasowym 
stanie rzeczy, o ile chodziłoby o wyjątek 
dla sprzedaży owoców i cukrów, "wysu- 
wając żądanie Tozszerzenia czasu pracy 
dla calego handlu spożywczego. 

Wyniki konłerencji będą przez Izbę u- 
względnione przy  przedsławieniu odpo 
wisdnich wniosków Manietratu miasta 
Lwowa, 


GIEŁDY. 


GIEŁDA WARSZAWSKA, 


Warszawa, 22. października. ‘Tel. G. 
P) Bank Dyskontowy 136, Bank Hamalo 
wy 124, Bank Polski 158.25, Bank Zw. 
Sp. Zar. 95, Elektryczność 103, 5.'u świa 
tł» 111, Gosławice 78, Warsz. cukier 5 vo 
Firlej 54, Wysoka 136, Węgizl 117.25, 
Nobel 50.75, Fitzner 8.50, Lilpop ñau 42, 
Modrzejów 10.40, Ostrowice 9%, Parv- 
wozy bl, Rudzki 64 i ćwierć, Staracho- 
wice 81, Zawiercie 41, Żyrardów 20 i 
trzy czwarte, Borkowski 4. 

Warszawa, 22. października. (Tel. G. 
P) Dolary St. Zj. 8.86, Kopenhaga 208.40 
Pcigjia 123.83, Holandja 357.65, Londyn 
43.32, N. Jork 8.88, Paryż 34.92, Praga 
26.35, Szwajcarja 171.55, Wiedeń 125.52, 
Włochy 48.63, 5 proc. pożyczka konw. 
65, pożyczka kolej. konwers. 63, pożycz- 
ka kolejowa 103, dolarówka 59, 3 proc. 
listy zast. Banku Gosp. Kraj. 93, 8 prac. 
listy zast. Banku Rolnego 93, 8 proc. 
oblig. komun. Banku Gosp. Kraj. 3:3 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 


Zurych, 22. października. Tel G. F) 
Paryż 20.35, Londyn 25.25 3/8, X. Jork 
5.18.35, Belgja 72.18, Włochy 2834, ilisz 
ranja 89.35, Holandja 208.57 i pół, Ber- 


hn 123.80, Wiedeń 73.13 i pół, Sztok- 
botlm 139.60, Oslo 136.50, Kopenhega 
139.00, Sotja 3.74 i pół, Praga 1556, 


Warszawa 58.12 i pół, Budapeszt 9:67 
i pół, Biatogród 9.13 i ćwierć, Ateny 6.40 
Konstantynopol 2.73 i pół. Bukareszt 
3.23 i pół, Helsingfors 13.07, 4Wuewos 
Aires 221.i trzy czwarte. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA. 


Wiedeń, 22. października. (Tel. G. P.) 
Amsterdam 284.45, Belgrad 12.455, Ber- 
lin 168.85, Bruksela 98.42, Budapeczt 
123.73, Bukareszt 4.37 5/8, Kopenhaga 
189.50. Londyn 34.45 i ćwierć, Madiyt 
121.85, Medjolan 38.66, N. Jork 706.80, 
Oslo 186.15, Paryż 27.76, Praga 20.04 5/8, 
Sofja 5.09 3/8, Sztokholm 190. 20, War- 
szawa 79.51, Zurych 136.35, Amecvkan- 
skie 704.60, Niemieckie 168.60, Francu: 
skie 27.72, Jugosłowiańskie 1211, Pcl- 
skie 79.62, Węgierskie 123.70, Holender- 
skie 283, Renta majowa 0.65, Renta ju- 
towa 0.73, Renta koronowa 0.56, Dunaj 
Sawa Adria 83.25, Bankverein 39.45, Bo- 
denkredit 126.75, Kreditanstalt 71.59, An 
globank 6.25, Hipoteczny 0.96, Kompas 
0.98, Landerbank 21.10, Merkucy «0. 
Czerniowce 64, Austr. kol państw. 32.01, 
Kolej południowa 13.95, Browary 124, 
Alpiny 49.50, Krupp 20.55, Prager Eisen 


3.10, Rima 165.40, Silesia 0.21, Zielenie 
wski 18.40, Fanto 8.10, Galicja 93, Natfa 
19.380, Schodnica 12,50, 
GIEŁDA PARYSKA 

Paryż, 22. października. (Tel. G P) 
Londyn 124.09, N. Jork 25417, Belgja 
354.50, Hiszpanja 439, Wiochy 159.25, 
Szwajcarja 491.25, Danja 682.75. Houn 


dja 1021, Norwegja 671, Szwecja 656.50, 


* kanad. 8.87—8.88. 


Praga 75.50, | Rumunja 15.85, 
608, Wiedeń 359. * 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 

Londyn, 22. października. (Tel. G. P) 
N. Jork 487 3/16, Holandja 12.10 i trzy 
czwarte, Francja 124.09, Belgja 3499 i 


luzy czwarte, Włochy 89.12, Niemcy 
20.40, Szwajcarja 25.25 i pół, Hiszpanja 
28.26, Danja 18.17 i ćwierć, Szwecja 


18.07 i trzy czwarte, Norwegja 1848 i 
pół, Heisingfors 193.30, Praga 1f1 43, 
Wiedeń 34.51, Warszawa 43.50. 


GIEŁDA PRYWATNA. 
Lwów, 23. pazuziernika 
Tendencja spokojna. Obrót -średni 

i tylko w dolarach. 


Dol. ameryk. 8.89—38.89 i pół, dol. 


OGŁOSZENIA 


PASTILLES 


VALDA 


0d KASZLU. 


Sprzedaż w aptekach 
i składach aptecznych. 


MIESZKANIA, SKLEPY. 
10 groszy za wyraz, 


-Poważna Instytucja 
"' Zagraniczna 
| 45 poszukuje 


LOKALU MOROWEGO 


2 z 3-4 pokoi 
możliwie o systemie.korytarzowym. Zgło- 
szenia pod „Korzystne Warunki* do Biu- 
ra dzienników i ogłoszeń „Nowa Rekla- 
ma“ Batorego 26. 


LOKAL FABRYCZNY 150—200 m”, mo- 
żliwie przy kablu, ' kanale, wodociągu 
poszukiwany. Zgłoszenia pod „Lokal 
1927“ do Administracji „Gazety Po- 
rannej“. 


8717-3 


POSZUKUJĘ mieszkania z 4 pokoi z cał 
kowitym komfortem, Potockiego, Listo- 
pada, Technicka, Hdenich, Nabiełaka 
lub sąsiednie ulice. Warunki wedle u- 
mowy. „Komfort“ biuro Briicka, Koś- 
ciuszki 2. 8842-2 


POSADY POSZUKIWANA I 
3 groszs za wyraz. 


PANNA z językiem angielskim poszukuje 
posady do dzieci lub na prowincji. 
Zgłoszenia: W. Bloch, Lwów, ul. Kin- 
gi 1. 4. 8827-2 


PROSZĘ O PRACĘ w krawiectwie, szyję 
wszelką garderobę. Koziakowa, ul. Żół- 
kiewska 133. 8796-2 


MŁODA, inteligentna panienka, pisząca 
biegle na maszynie, poszukuje praktyki 


biurowej, ewentualnie bezpłatnie. Li- 
sty do Adm. pod „Bezpłatnie'. 8831 


e 


WOLNE POSADY. 
10 groszy za wyraz. 


CHCESZ OTRZYMAU POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursa fachowe koresponden* 


cyjne prof. Sekułowicza, Warszawa, 
Żórawia 42. Kursa wyuczają listownie. 
buchalterji, rachunkowości kup!eckiey, 


korespondencji handlowej, stenografii, 
nauki handlu, prawa, kaligralji, pisa- 
na maszynach, towaroznawstwa, 
francuskiego, niemieckie- 
Ządaj- 
3074-18 


nia 
angielskiego, 
go. Po ukończeniu świadectwo. 
cie prospektów 


Nieracy | STARSZEGO UCZNIA do praktyki 


me- 
chanicznej przyjmę zaraz. Listopada 
84. Kolankowski. 8824 


ZNACZNY DOCHÓD. Poważne Towarzy- 
stwo ubezpieczeń operujące w dziale 
: życiowym i elementarnym, poszukuje 
zdolnych zastępców we wszystkich mia 
starh Małopolski. Emeryci i zreduko- 
wani urzędnicy będą również przyjęci 
i pouczeni. Zgłoszenfa listowne: pod 
Lwów. główna poczta, skrytka 72. 
8646-3 


MATRYMONIALNE. 


12 groszy za wyrar. 


POŚREDNICTWO małżeństw. “ 
znajomości. Apfełbaum, Lwów, 


wej Jadwigi 23, Ii p. 

PARISIENNE a encore heures libres le 
matin. Walowa 31, II etage on peut voir 
le soir de 6—8. 8770-2 


Zarejestrowane przez Kuratorjum 
Okręgu Szkoinego Krakowskiego 
reskryptem L. 3288/27 z dnia 6. VIII. 
1927, zatwierdzonym przez Mini- 
sterstwo W. R. i O. P. 
Kursy Maturyczne i dokształcające 
„WIEDZA* 

Kraków, ul. Studencka 14 I. p. 
przygotowują do egzaminów wszyst 
kich istniejących typów szkół śre- 

dnich. 
Kursy obejmują: 

1. Kurs maturyczny: i-roczny i 
2-leini wszystkich typów gim- 
nazjum. 

2. Kurs niższej szkoły w zakre- 
sie 4-ch klas. 

3. Kurs seminarjum nauczyciel- 
skiego. 

4. Analogiczne kursy pisemne 
wszystkich typów zostały na 
nowo zreorganizowane, a u- 
czestnicy kursów tych otrzy- 
mują co miesiąc, oprócz cał- 
kowitego materjału naukowe- 
go, t. j. skryptów, wskazówek 
i programów, tematy z 5-ciu 
głównych przedmiotów do 
opracowania. 

Na kursach „WIEDZA" udzie- 
laja ‘nauki tylko najwybitniejsze 
sily fachowe krakowskich zakła- 
dów średnich od 5—6 godzin dzien- 
nie. 

Wszelkie potrzebne podręczniki 
do dyspozycji uczniów (nic). Dla 
wojskowych i urzędników państwo- 
wych opust 25%. Wszelkich infor- 


Rozlegle 
Królo- 
8811 


NAŻURA I WYCHOWANIE. 
10 groszy za wyraz, 


macyj udziela się bezpłatnie. 6991 
BATOREGO 34. Ecole Francaise. Przy- 
spieszony system wyuczenia - języków, 


stenografji, buchalterji, pisanie na ma- 
szynach. 8633-3 


KUPNO I SPRZEDAŻ, 
12 groszy za wyraz. 


LOKATORZY! Wyłącznie zamek pancer- 
ny „ARX“ zabezpiecza przeciw wlama- 
niu potrójnie, Kościuszki 18. Telefon 
30—02. 6367-2 


PIANINA “nowe od 2.200 ziotych. Dogo- 
dne raty, pięcioletnia gwarancja fa- 
bryczna. Nowacki, Piłsudskiego 17. 

8829-4 


FORTEPIAN do nauki sprzedam. Zgłosze 
nia od 14—17. Listopada 17, II piętro. 
"oficyny. 8778-3 


KUPIĘ willę o dwóch mieszkaniach 3 po- 
kojowych ewentualnie o 1 mieszkaniu 
6—7 pokoi. Okolica obojętna. Zglosze- 
nia do Administracji „F. D,“ 7942-3 


KUPIĘ stary salon stylowy, Dr. Deman- 
8846-2 


ski. Hetmańska 6. 


Kołomyja, Legjonów 
27, murowany, 10 ubikacyj, obszerny 
dziedzinie. Cena 2000 dolarów. Infor- 
macje: Regina Urych, Drohobycz, Wój: 
towska Góra. 3760-3 


DOM do sprzedania. 


FORTEPIAN, pianino, harmonium kupię 
zaraz gotówką. Hanak, Piłsudskiego 21, 
I piętro. 8777-5 


WSZELKIE reperatie zlotnicze wykonuja 
wytwśźrnia bopschitz. Sykstuska 16, po 
| złąa 8493-6 


UL. LISTOPADA: mówozbudowana willa 
o 4 mieszkaniach , 18 ubikacjach, cala 
wolna, pełny komfort, do sprzedania na 
dogodnych warunkach. Zgłoszenia pod 

„Wkład 7.800" do Administracji. 


8741-3 
RÓŻNE DONIESIENIA, R 
10 groszy za wyraz. A 


MEBLE wszelkiego rodzaju na diugoter- 
minowe splaty sprzedaje i wypożycza 
firma Jakób Czysz, ul. Rutowskiego 7, 
(naprzeciw katedry). Rok założenia 
1894. 7873-10 


SPECJALISTKA  operatorka nagniotków, 
wrośniętych paznokci, brodawek, za- 
sliępczynia Kubasiaka, przyjmuje od 1. 
listopada,  Ziemiańska, Zyblikiewicza 
23, parter. 8609-6 


NA RATY na prowincję bez poręczenia: 
ŁÓŻKA mosiężne z drucianymi matera- 
cami od 200 zł. DZIESINNE mosiężne 
125 zł. poleca wytwórnie ZAKS, Łycza- 
kowska 132 obok ostatniego przystanku 
tramwajowego. 8029-6 

oraz najnowszy 


ZAKEADEGZRI © "orygiaicy” ŚCIEG 


do wykanczania sukien i falban 


Zakład Haftów Artystycznych 
Akademicka 22. 
Kantor przyjęć Leona Sapiehy 28. 


TIRMA WITTELS, Rutowskiego 7. nabyla 
akazyjnie większą  paruę resztek biel- 
skich, które sprzedaje po niebywale ni- 
skich cenach. : 7865a-x 


AUTOGLNOWE SAMORODNĘE SPAWA- 
NIE wszelkich pękniętych części ma- 
szynowych od największych do naj- 
mniejszych rozmiarów wykonuje wy- 
twórnia ZAKS, Łyczakowska 132. 

7641-10 


ZAKOPANE willa „Wiktorja va drodze 
do Sanat. naucz. poleca pokoje z cr- 
łem utrzymaniem po cenach bardzo 
umiarkowanych. 7256-5 


(AS FUTRA 


przerabia modnie i gustownie, oraz wy- 

konuje nowe kreacje po cenach przystąp” 

nych, Kaz a. ko preoswnia 
kuśnie 


FRANCISZEK "LNIGKI 


Lwów, Legionów 3. — Szajnochy 2. 
w podwórzu. S191-3 


NAPRAWIA, sirzyże, czykci dywany 


perskie, smyrneńskie, kilimy i fabrycz- 


ne, prędko, tanio, solidnie. Sprzedaż 
killimów na raty. Siemianowska, Ber 
nardyński 12 BRIA 


UNIEWAŻNIAM zgubioną nsiążeczkę woj 
skową, wydaną przez P. K. U. Stryj 
na nazwisko Władysław Lesniak, 8830 


UNIEWAŻNIA się zgubioną tymczasową 
legitymację 10walidzką, wydaną przez 
Osręgową Eksp. S. O. M. Spr. Wojsk 
w Stryju na nazwisko Wykoła Urjadka, 
syna Iwana i Marji w Strutynie Wyż- 
nem pow. Dolina. 8750-3 


edwabie 
NA SUKNIE i PODSZEWKI, aksamity, 


welwety, plusze,  veloury, koronki, 
tiule i gazy poleca po najtańszyci 


TIM LWów -- ulica 


$. BLAUSTEIN gaa" 


MAGAZYN naea ea 00 Sobieskiego 5, 
poleca kapelusze, berety szkolme. Prze- 
rabia skórkowę, filcowe. 8803 


PŁASZCZE PLUSZOWE 
w najmodniejsze desenie, odświeżanie 
ną specjalnych maszynach, przerabia- 
nie na modne fasony. Wolańska, Sobie- 
skiego 12 8809 


FUTRĄ| Farbowanie, przyciemnianie lip- 
skim sposobem, farba gwarantowana. 
Geny niskie. Wolafńiska, Sobieskiego 12. 

8812 


wytlaczam w 


8301 


Specjalista chorób nosa, gardła, ussu 
b. lekarz klinik wiedeńskich 


Dr. J. NEUMANN 
ordynuje obecnie przy ul. Fredry 7, od 


WAŻNE DIA WŁAŚCICIELI REALNOŚCI, | Specjalista chorób nosa, gardła, ussa | BUDZIKI, ZEGARKI „Zenith, Ja" i »- | Batoria — ENERGOS: 


PUSZKI BLASZAN: na śmiecie we- 
dług wzaru Miejskiego Zakładu czyszcze- 
nia miasta, do bę NAJTANIEJ we 


H. J. BEGDANSWI 7 L 11—12 i 3—5. Tel. 20-41. 8284-20 
j WÓW, 

Piekarska 13. Telef. 28-99. MEBLE 
= iniaa pierwszorzędnych wyrobów krajowych 


SPECJALISTKA, CHORÓB DZIECI 
Dr. OLGA HAHN 


b. lek. szpilali paryskich, ord. od 2—3 | 


ni zagranicznych; sypialnic, jadalnie, sa 
lony i pokoje męskie po bardzo przystęp- 
nych cenach poleca firma 
BRUCK i GRUNER 
Lwów, Jagieloóska 24. Tel. 2: 76. 
8660-3 


Lwów, Gródecka 46. 
Prześwietlanie Roentgenem. 
kwarcowa, 


— Lampa 
8251-4 


holek [M JENIE SCHODZĄ BEZ BÓLU. 
DIGMARAŻA| MANI W ZUPEŁNOŚCI USTAJĄ. 
(ZIOŁOWA) | i i OBJ (uj 
H. KiemCJEWSKIEGO| rym (gdzie sthodza się żebra). Pobolowakia w wą: 
Mecz trobie, skłonność do obstrukcji. Język obłożony. 
y: Odbijanie gazami. Wzdęcie, burczenia w kiszkach. 


Kamienie żółciowe | Bóle i zawroty głowy. 
Choroby wątroby |podczas ataków : w dołku i wątrobie, silny 
I ból, który się rozchodzi ku stronie tylnej — w pa- 
Przemiany materji |sie — krzyżu — i sięga aż pod łopatki. Wzdęcie 
brzucha, rozsadzanie żeber, parcie na kiszkę stolcową. 
| Warszawa, Kowy-Świat 5 


WYSTRZEGAĆ SIĘ PODRABRIAN! 
Przepis użycia na każdym pudełku. 


Niekiedy wymioty żółcią. Zimne poty, żółtaczka. 
tel. 504-96. Szczegółowe informacje w broszurach 


H. NIEMCJEWSKIEGO 


najlepszy i najpożywniejszy pokarm dla psów 
sporządzony wedle najnowszych recept zagra” 
nicznych z ekstraktı mięsnzgo uznany przez 
R lniczą stację doświądczalną w Dublanach. 


| a ów nabycia w lepsrych handlach. "HH 

j_Diero Zamówień, DAWID REIGH LW W, ROBOPRIKA 5. (81.324 
BA E kie P d kiej, 

pr RAL i Bia (M) Toki 4 kożyiatia) 


EEN PI "TRASZENISIĄE | ul. PIISEASKIEg) 14. II. p. (Pansio) 


Przyjmuję wszelką robotę w zakres bieliźniarstwa wchodzącą, jakoteż: 
fartuchy lekarskie, sklepowe, stużbowe i dziecinne 


- PO NAJTAŃS YCH CENACH. Również 


Kurs kroju i szycia "Ten" 


i bielizny 
systemem amerykańskim. 


GRAMOFONY od zł. 70. | 


_ OLBRZYMI WYBÓR. DOGODNE WARUNKI. 
OSTATNIE ZDJĘCIA. KATALOGI ILUSTR. 


„MELODIA: Największy skład gramofonów i płyt 


- Lwów, Kopernika 5. Tel. 8-59. 
nowość! „Phanos” głośnik nadający się do każdago gramofonu 


m há Spółdzielnia węgl. dla funke. 

Jy. państwowych, cyw. i wojsk. 

przeniosła swoje biura z ena 
Brajerowskiej 15 


na ulicę Rutowskiego 24. I. p. Nr. telef. 8-63 


„Węgłówka* wydaje z własnego składu na dworcu czerniowie- 
ckim węgiel z najprzedniejszych kopalń Górnego Śliska kostka II 
płukana, oraz drzewo suche, bukowe na 4 rąbane, po najniższe, 


cenie i na najdogodniejszych warunkach spłaty. 


Powiatowa Kasa Cno'yen w Śnia ynie ogłasza niniejszem 


KONKURS 


na posadę dyrektora Kasy, Płaca IX a stopień poborów urzędn'ków pań 
stwowych ze wszystkim: dodatkami. Po roku nienagannej służby może 
nastąpić stabilizacja. Termin wnoszenia podań do 30. listopaaa 1927. 


Warunki przyjęcia: 
1. Obywatelstwo polskie. 
2. Nieprzekraczalny 40 rok życia. 
3. Dokładna znajomość ks egowości, w szczególności systemu ame- 
rykańs'iego i znajomość administra ji Kasy Chorych. 


Przewodniczący Zarządu Kasy Chorych 
Burmistrz Michał Niemczewski m. p. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 24. października 1927. 


BUDZIKI. ZEGARKI „Zenith“, Jaz” i in- 
ne ozdobne í zwyczajne najtaniej w naj 
większym składzie zegarków Dąbrowski 
i Rozwarzewski, Lwów, Akademicka 2, 
(Hotel George'a). Dogodne warunki. 
Własne pracownie. 8103-10 


NA RATY KANAPKI do rozkładania 50 
zł., foteliki do rozkładania 45 zl., OTO- 
MANY 50 zł. Materace z morskiej trawy 
35 zl, włosienne 80 zł. poleca ZAKS, 
Łyczakowska 132, obok ostatniego przy- 
stanku iramwajow ego. 8028-6 


MIÓD PSZCZELNY PATOKA deserowy, 
kuracyjny, czysty bez domieszek, o- 
stygły, pod gwarancją z własnej, jedy- 

nej największej galicyjskiej pasieki 5 kg. 
,15.50 zł, 10 kg. 29 gi, 20 kg. 55 zł. 
'wraz z naczyniem i oplatą poczt. wy- 
gyła za pobraniem FEugenjusz mansis 
w Zbarażu. 8416-4 


GŁUCHOTA ULECZALNA! Fenomenal- 
ny wynalazek ,,„Eufonja* zademonstro- 
wany specjalistom. Sami się w domu 
wyłleczycie z  przytępionego słuchu, 
szumu i cieknięcia z uszów. Liczne po- 
dziękowania. Pouczającą broszurę wy- 
syła bezplatnie na żądanie „Eufonja“ 
Liszki koło Krakowa. m 8813 


CHCESZ WIEDZIEĆ, oo cię czeka, udaj 
się na ulicę Kazimierzowską 20—22 
„Lwów, gdzie zamieszka slynny telepa- 
ta, który odgaduje przeszłość,  przepo- 
wiada przyszłość. Na wszelkie pytania 
znajduje trafne odpowiedzi, udziela rad 
w najbardziej skomplikowanych spra 
wach. Korzysłajcie z okazji, Przyjmuje 
codziennie òd 9 rano. 8847 


J. SZUMAN , Spółka z ogr. por. 
HANDEL TOWARÓW ŻELAZNYCH I AR. 
TYKUŁÓW TECHNICZNYCH WE LWO- 

WIE, nl, GRÓDECEA 2. B. 
Poleca 
NARZĘDZIA dla każdej gałęzi przemysłu 
i rękodzieła. — OKUCIA budowlane. — 
MASZYNY i małerjaiy dla młynów. 
Tokarnie, Wiertarki, Szlifierki, Wagi, Siecz 
karnie, Pompy, Łożyska kulkowe, Pasy; 
Guty, Fapę dachową, Łańcuchy, Wielo- 
krążki i t. p. 
CENY KONKURENCYJNE. 
Ekspedycja na prowincję bezzwłocznie. 
p" 41-47. 


8518-10 
BEZKOWAURENCYJNY | poomozczeweza 
DOM 


JEDWAB U 


Türkel | Ska 
pl. Mariacki 7. 


w bram:e wprost. 
poleca 


JEDWARIE 


PEPE ZRMINTH o 
CISKI s. 


simona 


MASZYNY 


do PSŹNIA 


wszelkich syste- 
mów nowe i u- 
żywano poleca: 


M SZYNOpA! 


LWÓW SYKSIUSKA 8 


wejście przez sień. 


w wielkim | 
WYDOTZE 
CETERE 


„OLKA: pajwguszy wybór trykotaży, pończoch, rekawiczek twów Rynek 35 Wydr trykotaży, pończoch, reddWIGZe 


Oc PÓŁ WIEKU POWSZECHNIE 
ZNANYZE SKUTECZNOŚCI 


ARAGO 


ST. GÓRSKIEGO 


vva nsii awa 


Str, 15 
Ceny hurtowe 


Lwow Rynek 35 
Baterje „ENERGOS* 


kieszonkowe i anedowe są najlepsze: 


Przedstawicielstwo „WULKAN“ 
Lwów, Pasaż Mikolascha. 


DARMO 


płyt gramofonowych nie daję ponieważ 
sprzedaję taniej niż wszędzie i na dogo- 
dne spłaty. 

Płyt; gram. kraj. i zagraniczne we 
wielkim wyborze, 
GRAMOFONY szafkowe,  walizkowe, 

tubowe od 5 zł tygo- 
dn owo lub miesięcznie poleca jedynie 
znann firma 


„SYRENA“, Lwów, Kazimi rzowska 13, 
Ważne dla Pań. 


Zawiadam:am moje kijentki, że powró- 
ciłam do Lwowa na czas krótki i polecić 
mogę nadzwyczajny krem na zmarszczki 
stosowany na gorąco i wybór masek cał 
kowitych i częściowych. Ponadto stosuję 
nadzwyczajne środki na wszystkie uster- 
ki cery. 

Właśocicielka Instytutu  „Kareka', 
Lwów, Bouriarda 4 i filji Zakopane, 
hotel Bristol, Krynica willa Marja. 

8720-6 


Narybek karpia] 


szlachetnego lustrzenia 
bardzo niskich aniy 
sprzedaje 
Zarząd Dóbr Lubień Wielki. 


Salon mód 
Zofji i Hand pasaż Hausmana 7. 


poleca kapelusza 
mode!'owe w wielkim wyborze, po nader 
niskich cenach. 


Spacjałistka chorób skórnych i weneryczn. 
sekund. Państw. Sznit. Powszechnego 


Dr. FRISCH SAWICKA 


powróciła. 8214 
Ordrynuje dla kobiet od 2—5, Wałowa 11 


Specjalista chorób psuc, serca i żołądka 


Dr. FELIKS HAHN 


LWÓW — UL. ORÓDECHA (6. — Telefon 834. 


Prześwie!lanie Roentgenem. 


Specjalista chorób we- 

nerycznych i skórnych Dr. I. MUR iD 
b. sek. szpit. wied. i lwowsk. 

ordynuje od 8-10, 2-6, w niedzłełę od 

9-1. Lwów, ASNYKA 1. róg Piłsudskiego 


(Pańskiej). Tel. 48-01. 
krem idealnie ude- 


ANITRA likatnia, matuje 


cerę. -- Niezbędny środek toaletowy 

w każdym domu. — Konieczny po go- 

leniu. KREM i.ANOLINOWY 
znakomicie udelikatnia ręce. 


Żądać wszędzie. ` 


LABORATORJUM $T. GÓRSKI, WARSZAWA 
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Jeża perea je wina dały i dów MATERJE NA MEBLE 
| 


FRANKI, MATERACE, PRRAWANY IL. p. 


poleca najtaniej: 


LEON MATWIJOWSKI 


Lwów, Gńerqżczyzny 8. Tel. 00-11. 


ZY 


Go szycia 
na degodnyca wa- 
runkech - palesa 


| 
POLTYP“ polt 0 


| TTW 

LU poważne przedsiębiorstwo 
przemysłu metalowego w Warszawie. 
Oferty pierwszorzędnych sił, mogą- 
cych się wykazać poważną praktyk; 
na samodzielnych stanowiskach, na- 


leży uadsyłać do fT-wa Reklamy kiię- 
| dzynarodowej Warszawa, Marszałkow- 


ska 124 sub: , Wyrób masowy“. 


| Zima Zbliża cię i 
| Dziurawy dach peie} 


j makanie i niszczenie całego 
| budynku. —  Konserwujcie § 
g więc dachy przy pomocy § 
angielskich środkówĘ 


ŁYŻKĄ PEŁNĄ SIĘ 
ŻYWOTNYCH, 


niosącą zdrowie i energję, jest łyżka 
OVOMALTINE'y. Kto więc dba o siebie, 
niech ją dodaje codzień do rannego 
śniadania. Żaden z preparatów djete- 
tycznych nie łączy w sobię tylu war- 
tości odżywczych, ca 


BÓL GŁOWY I WYCZERPANIE 
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości 
wątroby, nerek, kamienie żółciowe, reu- 
matyzm, artretyzm, cierpienia hemoroi- 
daine są spowodowane przeważnie złą 
przemianą materji i  zanieczyszczaniem 
krwi w organiźmie ludzkim. 

ZIOŁA Z GÓR HARGU D-ra LAUERA 
sprzyjają dobrej przemianie materji, po- 
budzają trawienie, oczyszczają krew, a 
przedewszystkiem  uzdrawiają  żolądek i 
powodują regularne działanie wątroby i 
nerek, oraz usuwają obstrukcję, 

ZIOŁA Z GÓR HARCU D-ra LAUERA 
usuwają z organizmu zbyteczne nieużytki 
orąz przeciwdziałają tworzeniu się osa- 
dów, następstwem których jest reumatyzm 
1 artretyzm, 

ZIOŁA Z GÓR HARCU D-ra LAVERA 
usuwają i zapobiegają tworzeniu się ka- 
mieni żółciowych oraz łagodzą cierpienia 
hemoroidalne. 

Cena 1/2 pudełka zł. 1.50, podwójne 
pudełko zł. 2.50. 

Sprzedaż w aptekach i składach aptecz- 
nych. 5600-30 

| 
l 
i 


FLERGLSK | MASTEN 


wykonuje 


ODNOWA: „łowy ulót 10 


Żądać ofert i 29 


Żarówki gtoue 


LAMPY stło;ące i Leeri Materjały 
elektryczne. 
Najtańsze źródło w Małopolsce 


„ELEKTROBŁYSK: 


naprzeciw kina „Lew“ 
Skarbkowska 4. Tel. 46-05. 


Zawierając skoncenirowane do maxi- 
mum zasadnicze elementy - odżywcze 
mleka, słodu, świeżych jaj i kakao, jest 
ona dzięki swej wybitnej łatwostraw- 
mości szybko i całkowicie przez orga- 
‘nizm przyswajana. Stosowanie Ovo- 
maltine'y konieczne jest w każdej ro- 
dzinie, dbającej o utrzymanie zdrowia 
dorosłych i normalny rozwój dzieci. 


Mineralną naturalną wodę stołową 


„DEWAJTIS* 


połecaną przez lekarzy, 
wysyła Zarząd Dóbr „PACYKÓW* 
p. Stanisławów lub Centrala: Lwów 
pl. Marjacki 10. 


Sprzedaż w aptekach, składach 
aptecznych i sklepach spożywczych 


| = Dr. A. WANDER,T.A, BERN 
Gł (Szwajcarja) 


tfaumor. 


Próby na żądanie wysyła gra- 
tis przedsiawicie! na Polskę: 


L. FAVRE, WARSZAWĄ 
Rymarska 16 


- INSTALACJE 


Elektryczne Wodociążcwe | Gazowe 


wykonują po cenach konkurencyjnych 


Polowy Schlachter 
ul. Ghorążczyzny 14. Tel. 47-28. 


WYKWINTNE 


KAPELUSZE DAMSKIE 
aji magazyn „EMILJA”* 


ul. Sienkiewicza 2. 


a MM | PJECE JU 


przesyłką pocztową . + « „ zł. 5.30 
Bez dustawy e o o © © o » Zł. 4.80 
Za granicą . «e « « e . a a 3. 7.08 


cO mm.) po kronice 40 gr, za wiersz | 10 gr.. drobne ogłoszenia matrymonialne, | szenia osobno stojące i bez numeru doli- 


1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w | korespondencje 12 gr., prywatne ża sło- | czamy 25 proci Odpowiedzialności z feir 
minowy druk nie przyjmujemy. Forta, 


NIESZCZĘŚLIWA MIŁOŚĆ. i : J Ą KA| A N l E 
Czas. EWugęszcikite "LINA 22 w najnowsz;Gh fasonach Wagi, Narzędzia, Beczki żelazne 
T] P y Srni oraz wszelkie inne zboczenia mowy ra- 
02 ię | dą p dw - rę e WC J. SZUNANŃ S. 0. p. dykalnie usuwa Zakł. Lecz. dla jąkałów 
— 0 e! Za trzy lata conaj- 
rnniej! ilem worta] podarki sa | S. A. ROPSCHITZ handel tow. żel. i art. technicz. LWÓW, S. ŻYŁKIEWICZA, Warszawa, Chłodna 22. 
raty. Sykstuska 16. Gródecka 2. B, telef. 41—47. Prospekty bezpłatnie w kanc. g. 4-5 p.p. 
CENY OGŁOSZEŃ: | miczny itd.) 50 gr., za wiersz t -szpalt. | posady 3 gr., cała strona ogłoszeniowa | przekazów nie bonifikujemy. -- Uwaga: 
Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy | milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach | 285 zł, pół strony ogłoszeniowej 150 zł, Kolumny ogłoszeniowe są podzielone na 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek- | 100 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy | cała strona tekstowa 480 zł, cała strona | 8 łamów (szpalt), tekstowe na 4 łamy 
stem 12 gr., za wiersz 1 - szpalt. milime- | (szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr., pod nagłówkiem (l-sza) 570 zł. Qgłosze- (szpalty). t 
trowy (szer. 60 nim.) nadesłane 35 gr., | drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drob- | nia zamiejscowe 30 proc. drozsze — Za PRENUMERATA włesięcznież 
za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. | ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, oglo- Z dostawą na miejscu !ab 


tekście (kronika, repertuar, dział ckono- wo 12 gr., dla potrzebujących pracy lub 


Z drukarni Spółki Wydawaiczej: GRODZI I SPÓŁKA, pod zarz. J PŁOCKIEGO, we Lwowie. = wanilii: red. STEFAN KRZYŻANOWSKI 


